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Przyszłość Europy.
Przez pewnego jenerała. *)

Wojna wschodnia zwraca na 
siebie wyjątkowo uwagę całśi 
Europy, zdającej się zapominać 
wobec niej innych kwestyach, 
które powinneby najbliżej ją ob
chodzić.

Wojna sama przez się ma w 
sobie coś imponującego i pełnego 
grozy; przy jój krwawój barwie 
bledną wszystkie inne. A jednak 
jest ona prawie nieuniknioną, 
przynajmniej dopóki chrześciań- 
stwo nieowładnie sumieniem i rzą
dzących i nie zatryumfuje nad 
barbarzyństwem, brutalną siłą i 
samolubną polityką, które są ra
nami naszój epoki.

Między światłem a ciemno
ściami między egoizmem a po- 
bWięceti.v■ w, .liiędzy sit., iktorój 
przyrzeczenia są tylko potóĄnęu.. 
laska zaś niewolą), a wolnością — 
żaden układ nie jest możebny. — 
Ztąd tóż dopóki ludy nie będą po
siadać ustaw opartych na spra 
wiedliwości, dopóki nie będą po
siadać dość siły i inteligencyi, by 
się zabezpieczyć od napadów na 
swą niepodległość — dopóty woj
na nie przestanie przerażać ludz
kość.

Więc cóż nam pozostaje do 
zrobienia, jeżeli nie przyspieszanie 
postępu cywilizacji, a w 
waniu ulepszeń, mających 
szczęśliwić, pomnażanie 
środków obrony i walki?

Widząc jak horyzont 
czny zachmurza się

Ale zresztą trudne to zawo
jowanie nie wystarczało dla nasy
cenia rozbudzonćj ambicyi. Po
stanowiono więc wziąść się znowu 
do broni dla wyswobodzenia sło
wiańskich ludów Europy, nie tyl
ko z pod jarzma tureckiego, ale 
i austryo-węgierskiego (sżc).

Powstały w całem carstwie 
komitety pod prezydencyą wyso
kich dostojników koronnych, za
rządzono składki i wystawne na
bożeństwa w celu wmówienia w 
Europę, że naród, moskiewski pa
ła chęcią podania jak najspieszniej 
pomocy braciom Słowianom, któ
rych losy, a nawet samo istnienie 
było temu narodowi zupełnie nie
znane.

Z początku Moskwa zamie-

indeinniZ0W!i^' jak
mu

WIADOMOŚCI TELEGRAFICZNE
Bukfireeai 21 listopada. Po

ili po trzyiuiowej bitwie zdobyli 
dziś rano miasto 'AlVawc (nad 
Dunajem). Turcv zmuszeni za

wojska do Rumunii, wysłały ofice
rów niezbędnych dla armii ru
muńskiej i zajmują się wyżywie- 
.liem armii carskiej na sposób tak 
skutecznie wypróbowany podczas 
oblężenia Paryża.

Wojna taka jak teraźniejsza, 
jest tylko gimnastyką niezbędną 
dla zdrowia kolosu moskiewskie
go. Historya nas przekonywa, że 
od trzechset lat państwo to jest 
wciąglej wojnie. 'Lata pokoju 
są tylko przygotowaniem do no
wych podbojów. Moskwa mode
luje się na podobieństwo staroży
tnego Rzymu, który był pierwszo
rzędną potęgą dzięki swym cią 
głym zawojowaniem. Gdy tych 
zaniechano — począł upadać.

Zresztą sama Turcya dobrze 
pojmuje, że Moskwa jest kolosem 
z glinianemi nogami. Jest ona 
nawet jedynem państwem w Eu
ropie, które zna Moskwę i nie o 
bawia się jej.

Dla Moskwy, tak samo jak 
dla Prus, wszystkie środki są do- 

. Widzi- 
despotyczna 

słoweńskimi

cyi w tćj części świata — Mo- 
kwa i Prusy. Oba one kroczy

ły oddawna do zapanowanie ab 
solutnego nad starym światem z 
zadziwiającą zgodnością, z konse 
kwencyą i wytrwałością wzorową. 
Wszystko szło doskonale do roku 
1871. Oba mocarstwa najzupeł
niej porozumiały się co do wytę
pienia żywiołu polskiego i kato
licyzmu w prowineyach polskich. 
Prusy dla podtrzymania harmonji 
i serdecznej zgody z Moskwą nie 
śmiały nawet nalegać na wyjedna
nie złagodzenia carskiego ukazu, 
który dla większego zespolenia z 
wielką moskiewską ojczyzną, za
rządzał zaprowadzenie szyzmy i 
moskiewskiego języka w niemie
ckich prowineyach nadbałtyckich. 
Moskwa, pani Bałtyku, dzięki pię
knym prowineyom Polsce wydar
tym, oparta o Ural i morze Kas- 
; iskie, niedostępna od strony A 
zyi, słowem, władająca wĄkw#, 
połową Europy, sądziła, że może 
spuścić się na Prusy, które przy
wykła od wieku przeszło poczyty
wać za swoją awangardę na za
chodzie. Zajęła się więc tworze
niem Prus wielkich i potężnych, 
sądząc że te na zawsze połączone 
są z nią duszą i ciałem. Spodzie
wała się (miła naiwność) że za 
wsze znajdzie je wdzięcznemi za 
wszystkie dobrodziejstwa, jakiemi
je obsypała.

Dopiero po kampanii 1870—
1871 joku, podczas której Moskwa, tu zaraz po zawarciu pokoju, 
armię swoją, rozstawioną od Wo
łynia do Bessarabji trzymała w 
szachu resztę Europy, nagle uja
wnił się antagonizm między temi 
dwoma państwami, zarówno am- 
bitnemi i nienasyconemu

iŁom-Palanka i Widynia. 
cześnie ze zdobyciem 
przeprawiła się dywizya 
ska przez Dunaj.

Londyński telegram 
donosi: Nad Ł im

_ polity
czny zachmurza się co raz bar
dziej, jak olbrzy mierni krokami 
przybliża się fatalna chwila, w 
którój prawic wszystkie ludy Eu
ropy znajdą się zmuszone wziąść 
udział w walce stanowczej, chce- 
my przedstawić publiczności uwa
gi, dojrzale obmyślane, o przyczy
nach wojny teraźniejszej, jako też 
o nieuniknionych jej 
dla całej Europy.

Istnieją w Europie 
carstwa, zmierzające do

dwa mo- 
suprema-

♦] Zwracamy uwagę bu artykuł ten, podany tu
w streszczeniu za Dzień, Pol. z „Messager d'O
rient” czasopisma w Wiedniu wychodzącego. Częńć 
jego zwłaszcza, dotycząca motywów i prawdopodo
bnych skutków toczącej się obecnie wojny, przekony
wa, że autor głęboko zastanawiał się nad temi kwe- 
stjami i trafnie sądzi o nich

rżała tylko przysparzać ciągle Tur- 
cyi co najwięcej trudności, nie ro
biąc stanowczego kroku. Ale nie 
było to na rękę Prusom, które— 
widząc, że nieufność byłego ich 
sprzymierzeńca wzrasta z dr.iem 
każdym, tak, że poczyna tamo
wać im drogę do Francyi i Ho- 
landyi — żywo zapragnęły ujrzeć 
Moskwę wplątaną w wojnę, która 
w każdym razie, te jest nawet 
choćby skończyła się dla niój po 
myślnie, zajęłaby ją na długie la
ta, i tym sposobem dałaby im 
swobodę działar ia na Zachodzie. 
Prusy to skłoniły Moskwę do wy
słania Turcyi pamiętnego ultima
tum, które wszelki odwrót uczy - 
niło niemoźebnym i zmusiło do 
spalenia za sobą okrętów.

Jednem słowem Moskwa, któ
rej polityka jest uajprzewrotniej- 
szą w świecie, sama tym razem 
wpadla w zasadzkę, urządzoną 
przez Prusy. Wciągnięto ją w 
wojnę, od której zależy cała jój 

x Orltąd doprowadzona 
do niemocy w r. : > / /uu.-.uje !bre byle wiodły do celu, 
się ona, tak dobrze jak Turcya, i my 
po za obrębem wszelki ćj kombi 
nacyi politycznej.

Co do Turcyi, która w tej 
chwili czyni prawdziwie godne po
dziwu wysilenia w obronie swój 
niepodległości, to tyle już o nićj 
mówiono i pisano, iź zbytecznem 
byłoby rozszerzać się o tera. — 
Dość skonstatować, że dla niej o- 
becna wojna ma dwa możebne 
wyjścia: niepomyślne doprowadzi 
do upadku państwa, pomyślne 
zapewni przyszłość spokojną.

Jeżeli Turcya będzie trzyma
ła się obronnie, tak jak to zaczę
ła, zaniechawszy zajęcia Kalafatu, 
to będzie zgubiona nieodwołalnie. 
Moskwa może wyczekiwać. Pani 
Rumunii, gdzie ma dogodne obo
zowiska i potrzebną żywność, zbli- ( 
żona do Austryo-Węgier, pewną < 
jest ona, że znajdzie sprzymierzeń
ców i w prowineyach słowiańskich 
Turcyi i takichże samych austryo- 
węgierskich.

Moskwa przy tern z pewno
ścią liczy na moralne i materyal- 
ne poparcie Prus, które już jćj

Hiszpania powinnaby duszą i 
dałem sprzymierzyć się z Fran- 
cyą, z którą tak jest zbliżona 
przez charakter narodowy. Hi
szpania wcale nie jest przychylną, 
jak to utrzymują, replice czerwo
nej. I ona niepowinnaby być u- 
suniętą od koncertu europejskiego.

Skutki obecnćj wojny, pod
kładające powoli ogień pod Euro
pę, niechybnie w niój całój wywo
łają pożar. Są one stanowcze dla 
naszej części świata. Mogą zaś 
być tylko następne: Albo Mo
skwa, podtrzymywana przez Pru
sy, będzie górą i po zdobyciu 
Konstantynopola należycie utwier
dziwszy się w Dardanelach, stanie 
się absolutną pirią Wschodu, po
zostawiając Prusom opanowanie 
Zachodu; albo też wszystkie inne 

| państwa, korzystając ze sposobno
ści, widząc Mosswę tak dalece 
zaangażowaną, przeszłą Prusom 
zbiorowe wezwanie, by dobrowol
nie oddały to co annektowały. — 
Potem odbudowując Polskę i 
zatwierdziwszy na innych podsta
wach równowagę europejską, za
pewnią tej części świata stały po
kój. —

Prusy, zakończywszy nadspo
dziewanie szczęśliwie tę bezsenso- 
wą wojnę, wyrwawszy Francyi 
dwie prowineye i miliardy, zjed
noczywszy Niemców, pospieszyły 
zapomnieć o dobrodziejstwach Mo
skwy i okazać się niewdzięcznemi 
względem sprzymierzeńca, który 
im tak sumiennie dopomagał. Nie 
zechciały go 
było ułożono, i niepozwoliły 
zrobić ani kroku w Europie.

Utrzymują jednak, iż były (

ja'a ALs^vwa 
sprzymierza się ze 
rewolucyonistami w Turcyi i Au- 

. stryo-Węgrzech, tak samo jak wi- 
1 dzieliśmy Prusaków w stosunkach 

z paryską komuną. Turcya jed
nak zdaje się zapominać, że jeże
li wrogie jćj mocarstwo nie bę-1 
dzie zaatakowane od swćj strony 
słabej, to samo łatwo może pro-, 
wadzić wojnę zaczepna, choćby na
wet pięć lat bez przerwy. W 
piątym roku Moskwa wystawi na 
wet nową armię, jeszcze potężniej
szą aniżeli ta, którą rozrządza o- 
becnie. Zobaczymy przybywające 

i wszystkie jej rezerwy z Azyi. A 
I te będą wstanie najzupełniej opa
nować brzegi Bosforu.

Turcya, a wraz z nią Europa 
powinneby zrozumieć, że .Moskwa 
dostępną jest skutecznie tylko w 
dwóch punktach: na Kaukazie i 
w Polsce. Niech będzie zaatako
waną należycie z tych dwóch 
stron, a zobaczymy jak kolos mo
skiewski pocznie chwiać się i pa- 
dnie.

Prusy wyżój ucywilizowane i 
pożyczyły wagonów do przewozu lepiój uorganizowane aniżeli Mo-

dnia 22 
em przy- 

w przeszły poniedziałek do 
zaciętej bitwy. Podług tureckich 
doniesień, silny oddział turecki 
zabrał pozycye moskiewskie na 
wzgórzach Metekka pod Pyrgos, 

j w bliskości Iman-Cziftlik, gdzie 
Moskwa na placu boju zostawiła 

11400 zabitych.

Moskiewski buletyn potwierdza 
zwycięztwo Turków pod Pyrgos, 
którzy po 15 stej godzinnej bitwie 
zdobywszy to miasto, do szczętu 

ije zniszczyli.

przyrzeczenia bardziej pociągające 
i ponętniejsze, aniżeli te, które 
wskutek medjacyi hr. Benedetti 
zdecydowały Napoleona III. do 
poświęcenia Austryi Prusom i 
Włochom, skoalizowanyrn pod e- 
gidą Moskwy. Mówią nawet iż 
stanowczo traktowano o podziale 
Europy na dwie wielkie grupy: 
Wschód i Zachód.

Książę Bismark postępując 
tak samo, jak w r. 1866 z Napo
leonem, w którego był wmówił, 
że Prusy odstąpią mu lewy brzeg 
Renu — w r. 7871 zawiadomił 
cara Aleksandra, iż stało się nie
podobieństwem urzeczywistni en ie 
ułożonego planu, ponieważ stary 
cesarz Wilhelm tak jest znużony 
ostatnią kampanią, iź niepodobna 
będzie prędko namówić go do 
nowej.

Wtedy to Moskwa — której 
wszyscy jenerałowie, a nawet pro
ści oficerowie ’^ni-kniijmi byli, iż 
zaraz po zakończeniu wojny we 
Francyi, wkroczą do Węgier i Ga- 
licyi, gdy tymczasem Prusy opa
nują niemieckie prowineye Austryi 
—znalazła się zmuszoną przedsię- 
wziąść nużącą wyprawę na Chiwę, 
ażeby salwować poniekąd 
honor i dać zajęcie wojsku.

P odczas tćj kampanii 
skwa znowu zapomniała o
rzeczeniu danem Wielkićj Bryta
nii i nie zechciała opuścić tego kra-

skwa, którą wprowadziły w po
łożenie bardzo niebezpieczne, stra
ciły w nićj jedyną swą podporę. 
Osamotnione zaś, nie są straszne 
ani w Niemczech, ani w Europie. 

Dzięki swoim mężom stanu 
Wielka Brytania pewnie skorzysta 
z sytuacyi, ażeby zaprowadzić w 
Europie równowagę, niezbędną 
dla narodów i zapewniającą trwa
ły pokój.

Holandya i Belgia powinne
by być zawezwane do zajęcia w 
koncercie państw europejskich 
miejsca odpowiadającego ich sytu
acyi intelektualnej. Granice ich 
należałoby lepićj uregulować i 
rozszerzyć jeżeli można.

Szwecya i Dania także po
winneby skorzystać z pomyślnej 
chwili i odzyskać stracone swe 
posiadłości, oddając się pod opie
kę Wielkićj Brytanii

Austryo - Węgry, przyjąwszy 
politykę godną i słuszną, mogą 
bardzo łatwo odzyskać wpływ 
swój i znakomite stanowisko, ja
kie niegdyś posiadały w Europie.

Szwajcarya, naród najmężniej
szy w wiekach średnich, obecnie 
najpomysłowszy i n aj wy trwalszy, 
znałaś się w swych niedostę
pnych górach ścttfiżjetą despoty- i 
cznemi państwami Europy, dla1, 
których zanadto jest wstrętnym1 Wig, i: kiewskiej depeszy. Rumu- 
charakter jćj liberalny i niezale- I 
żny. W reorganizacji Europy na 

.nowych podstawach, mających na
celu utrwalenie prawdziwego po- steli udać eię
stępu, Szwajcarya koniecznie po
winnaby zajmować stanowisko jej 
przynależne, wszedłszy w koncert 
wielkich mocarstw europejskich. 
Granice jej powinneby rozciągać 
się aż do morza Adrjatyckiego.

Francya, odrodzona wskutek 
swych klęsk, mogłaby kro
czyć tylko drogą honoru i o- 
bowiązku. Poznawszy swych przy

jaciół i nieprzyjaciół, pospieszy o- 
na wyjść z tego odosobnienia w 
polityce, które tak okazuje się 
dla niój zgubnem.

Włosi powinniby w spokoju 
cieszyć się szczególnem swem 
szczęściem, organizować się we
wnątrz i nie wtrącać do cudzych 
interesów.

Pięć P. minus jedno R.
5 3P. — 1 R.

Wielka Ramota, ze WNpomuień 
oJczyNtycb spisana.

przez
Juliana Horaina.

Ciąg dalszy.
Podała mu rączkę, i zaczęli tańcować.
Wszystkie inne pary przestały. Tylko ta jedna 

kręciła się wśród sali.
Henryka, jak wiesz, była zgrabna, lekka: tań

czyła jak Sylf'da.
Wysuaęłem się trochę naprzód aby lepiej wi - 

dzieć. Spojrzałem na obecnych jakby chcąc powie
dzieć: patrzcie i uwielbiajcie! to moja Henryka, 

■moja narzeczona!
Dał się słyszeć szmer na sali, niby szmer u 

wielbienia. Przedemną siedziała jakaś para Stani 
szków: dama trzymając lornetkę przed oczyma i 
śledząc ruchy tańcującej pary, mówi]a do towarzy
sza zapewno męża:

— Cóż to za cudna dziewczyna ta Żarkowicka! 
Patrz duszko nawet z tym barytą Cezarym tańcu
je jak aniói. Słyszałam że ma bardzo dobrze w 
głowie...

Omałom nie pocałował w rękę staruszkę, 
dziękując za tak dobrą opinję o mojej narzeczonej.

...I posag nie lada — mówiła dalej staruszka — 
ot wiesz co duszko?., gdyby nasz Witold?..

— Czemu nie— odpowiedział ,,duszka“ — to by 
•lobrze było. Ale czego oni się uśmiechają, wska
zując na nich ledwo nie palcami?..

— At głupi. Trochę dziwnie ubrana,., nie mod
nie: matka i córka wyglądają jak oblizane. I do
brze że nie gonią za modami. Niechciałabym mod
nej damy na synowę. Takie suknie jakie dziś mają 
Żarkowickie noszono przed dwódziestą góro laty. Ja

mam jeszcze taką suknię.
Aż rai się słabo zrobiło. Oparłem się o fra

mugę okna.
Książe Cezary odprowadził Henrykę i posa

dził przy matce.
Hrabia Bałwanowicz Ner. 2gi machnął chu

stkę, i muzyka grać przestała.
Spójrzałem, błędnym prawie wzrokiem na 

toalety dam: wszystkie wyglądały w krynolinach 
niby balony, niby pęcherze wiatrem nadęte; tylko 
moje kuzynki miały suknie obcisłe!!!..

W tej-że prawie chwili, siedząca nieopodal, 
a znajoma mi z Żerkowie, śmierć Francuzka ze 
swoją krewną Eufrozyną, wstała z miejsca, i ze 
słowami; ,,nie możno aby się tak dłużej kompro
mitowały,“ podeszła do mJch kuzynek. Będąc 
daleko, nie mógłem dosłyszeć rozmowy; tylko po 
chwili dał się, słyszeć podwójny, przerażający o- 
krzyk „»ch!“ Obie Żarkowickie powstały z miejsc, 
i prawie omdlone, podtrzymywane przez Eufrozynę i 
jej ciotkę, wyszły z sali balowej. Za nimi udała 
się hrabina Bałwanowiczowa i kilka innych dam. 
Muzyka zaczęła grać nowo—modnego lansiera i 
pary zaczęły się szykować do tańca.

Możesz sobie wyobrazić Julku cała okro
pność mojego położenie.- iść za kuzynkami nie wy
padało i meśmiałem. Zasunęłam się więc głębiej za 
firanki okna. Szumiało mi w uszach; przed osłu
piałem! mojemi oczyma kręciły się i kłaniały na
dęte krynoliny; podrygiwały jakieś dziwne, czerwo
ne cieniutkie figurki; skakały mi . do oczu i wy
szczerzały zębv, żeńskie postacie z rycin mód z 
całego stulecia; a wszystko to patrzało na mnie 
jakimś nienawistnym, przedrwiwającym wzrokiem.

Nie wiem jak długo tak przebyłem, gdy na 
raz stanął przedemną mały literat Łucjan:

— Co pan tu robisz? — mówił wstrząsając mię 

za rękę.

— Ja?.. Nie...
— Kuzynki pańskie odjechały z balu.
— Odjechały?.. Dlaczego?..
— Dla tego że były ubrane według przeszło- 

wiecznej mody. Ktoś im wypłatał fatalnego figla, 
pożyczając żurnale mód przed dwódziesto -letnie; a 
one nieboraczki, sądząc że to są ostatnie mody, ka 
zały sobie uszyć suknie według tych wzorów. Kie
dy im to objaśniono, matka i córka dostały ^er - 
decznego śmiechu. Śmierć Francuzka odwiozła 
obie do mieszkania, i już powróciła. Idż pan do 
nich. Jako krewny, a bodaj narzeczony panny 
Henryki, możesz być potrzebny. Na wszelki wy
padek weź pan z sobą lekarza. Chodź pan.

I prawie gwałtem wyprowadził mie z balu, 
wcisnął na głowę jakiś ciasny kapelusz; nie mogąc 
odszukać mojego, kazał podać swoje palto, które 
mi nie dochodziło do kolan. Na ulicy chłód nocny 
orzeźwił mię trochę. Marcin mię spostrzegł, 
wziął do sanek i odwiózł do domu.

Rozkział XVII.
Okropna noc Budrysa.

Weź wafian za pas nogi 
I ruszaj mi za drzwi! ... 
Żelazkiem sparzę cię?

Artur Bartels,
Ajntrogdy przyjdzie, O haAbo! o-wstydzie! 

Ujrzy mię całe miasto; Przepadnij chyba niewiasto?
Józef Massalski.

Przechodząc mimo pokojów Żarkowiekich 
obciąłem wstąpić dc nich. W przedpokoju lokaj 
przyrządzał ziółka na samowarze, a Hersylia, 
Panna kPyprawna, jednocześnie skrapiała octem 
chustkę dla przewiązania głowy i prassowała ja
kąś biliznę. Postrzegłszy mnie wykrzyknęła z nie
pohamowaną złością:

— Panie kazały nikogo nie puszczać!
— Jakto? i mnie... krewnego?

— Najbardziej pana. Dobry mi krewny! Niech 
mię Matka Boska Ostrobramska broni od takich 
krewnych, a pannę Henrykę od takiego męża. 
Idż pan sobie na bory i lasy; bo cię zaraz trze- 
pnę żelazkiem.

Nie było co tu popasać: poszedłem na górę 
do mojego mieszkania. W przedpokoju drzemał 
Jacenty; a przez otwarte drzwi da salonu, po
strzegłem całą kompanją grającą zajadle w karty... 
Mógłżem tam wejść w mojem ówczesnem usposo
bieniu?

Wróciłem na ulicę i zacząłem bezwiednie cho
dzić po mieścfe. Przechodząc przypadkiem mimo 
pałacu Bałwanowiczów, ujrzałem rzęsiste światła w 
oknach, posłyszałem grzmiącą balową muzykę w 
salonach, a na dworze przeklinających, na czetn 
świat stało, furmanów zmuszonych czekać o chło
dzie i głodzie, wówczas gdy ich panowie bawili 
sie i zbytkowali na balu.

Uciekłem ztamtąd jakby oparzony żelazkiem 
Hersylii. Błądziłem po mieście długo prawie do 
dnia. Na rogu jakichś ulic wiatr mi zerwał kape
lusz; a śnieg pomieszany z deszczem, uderzał 
niby prysznie, w moją zbolałą głowę.

Nie wiem jakim sposobem znalazłem się przed 
Ostrą Bramą: odprawiała się Łam msza ranna. 
Schroniłem się instynktowo pod filary. Długo tani 
stać musiałem, bo kilka mszy się odprawiło. Mu- 
siało być koło południa, gdyż nabożeństwo się 
skończyło, nabożni odeszli i otwarto rogatki dla 
przejazdu.

Jakiś poczciwy wieśniak powracający z targu 
na prostych drabiastych saniach, ulitował się na- 
demną. Zatrzymał i zapytał:

— Co panu jest? Może pana odwieźć?
— Dobrze.

I wlazłem do sanek.
— Gdzie pański kapelusz, czy czapką?

— Nie wiem.
— To weżcie moją. Przedałem dziś gęsi żydom 

i kupiłem od żyda nową czapkę; choć nie modna, 
ale wygodna.

Była to czapka obtancha, barania...
__ Dokąd was odwieźć?
__ Do domu.

ra^

Odczep sie od nas.

płozach. W tej chwili 
z pocztowemi końmi. O- 

_ i niby znajomy

da dziesiątkę; a

_ A wiem: dom Millera. Ja pana 2nam; 
łeś onegdaj odemme wóz siana, poczęstowałeś i 
dałeś dobro słowo.

Ruszyliśmy. Ledwośmy wjechali na plac 
tuszowy, jakiś bosy, obdarty ulicznik przyczepił 
się do nas i biegąc obok wyśpiewywał wyszczerza 
jąe zęby:

Kj ostrożnie koło Ściany, 
Bo to trawek pożyczany, 
I kapelusz nie swój własny 
Bo na glowe jest za ciasny. .

__ Poszed precz błażnie.
To dobry pan.

— Kiedy dobry, to niech 
nie, to mu stanę za lokaja.

I stanął za saniami na 
przeleciała mimo kareta r "____ ...
bryzgała nas błotem; a jakiś głos 
zawołał:

— Patrz Mamo: ekwipaż, kapelusz, liberia' A 
to pan Bóg mię ustrzegł.

Podniosłem głowę... kareta już nas wyminęła.
W pare minut byłem przed domem Millera. 

Wysiadłem. Szukając po kieszeniach znalazłem 
półimperjała, dałem go woźnicy, i chciałem oddać 
czapkę. . .

__ To za wiele — prayjąc nie mogę.
__ Weź bracie odemnie na pamiątkę.
___Chyba tak. No, to i wy weżcie tę czapkę 

na pamiątkę od Kuby.

(Dalszy ciąg nastąpi.)
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przód już głosiła światu pochód swój
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się
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marynarki:

weni nabożeństwem zowiac sie od nie
pamiętnego zwyczaju do tej chwili od
bywały się w j-.zykn poi kim, teraz w 
miejsce polskiego, ciz zwolennicy scby- 
zmy podsunąć usiłują jeżyk rosyjski, 
nie bez ciężkiego katolickiej wiary nie
bezpieczeństwa, a bardzo wielkie) wier
nych zamieszki i obrazy.

W tych kłopotach kilku ducho
wnych i świeckich katolickiego kościo, 
ła synów, aby' swoje i wielu innych su
mienie ubezpieczyli, do S. Apostolskiej 
Stolicy udali się, aby od niej pomoc i 
światło uzyskać. Jedynie zatem dla 
zachowania świętej religii katolickiej 
którą od przodków otrzymali i dla bez
pieczeństwa sumień ci sami duchowni i 
wierni najpokorniej poprosili o odpowiedź 
nu pytanie następujące:'

1) Czy w naboż ństwie tak zwanem 
dodatkowem, zamiast jeżyka polskiego 
który od niepamiętnego zwyczaju w u- 
zywaniu jest wolno bez powagi 
Stolicy wprowadzić język rosyjski?

2) Czy można mniemać, źo Stolica 
*S’w. tego rodzają wprowadzenie języka 
rosyjskiego tolerowała lub tolerować 
chęć?«

natorów sporządzonych cenników, naj
więcej po 3 rnble dziennie. Bral więc

I od rządu co dzień 45,000 r., a 
21,000 rubli Zarabiał tedy dziennie 
<•00, miesięcznie 730.000, a za 5 miesię
cy 3.G50.000. Jeżeli więc dzisiaj Polia -

i ków zrzeknie sie swojej kaucji (150. 
000). to będzie miał trzy i pół mi

ii i o n a czystego zysku, a armia Zostanie 
i bez żywności. Twierdzą wtajemniczeni, 
że połowa tej sumy idzie do kieszeni 
MU u ty na.

Monstrualny proces stu d z i e- 
więćdziesięcu ośmiu ruzpo- 
cznie sie w pierwszych dniach listopa
da, °olicja wyw achała, że rewolucjo
niści przygotowują jakąś okropną nie
spodziankę sędziom, prokuratorom i rzą
dowi. W skutek tego czujność ogromna 
pomimo tego jednak przed kiiku dniami 
na rogach ulic Petersburga i Moskwy 
można było czytać plakaty, 
wszys kich rewolucjonistów 
do stolicy.

czonej nauce (tuku to i nauka) na 
bojową.

Czytaliście już zapewne w 
kiewskich pismach, ze pod Plewna

jest do 
zdemoralizowane i spodlone, 

sie jako.

, Marsylię, Nizę i Wilę Fran
ce do Aten a potem do Konstan-ł 
tynopol.i.

Faye.
Admiral

ROSJA.
Petersburg d. 22 października.

Z najwiekszem zdziwieniem prze
czytałem w zagranicznych dzienni
kach wiadomość, jakoby w Petersbur
gu istniała jakaś komisja, pracująca 
nad projektem radykalnej reorganizacji 
caratu. Spieszę donieść, że nie ma ża
dnej takiej komisji, i że na jakiekol
wiek zmiany bynajmniej się nie Zanosi. 
Wiadomo mi, żc rząd chętnie udzieliłby 
narodowi pewnych koncesyj, naprzy- 
kład, urządziłby jakiś zjazd przedsta
wicieli szlachty, mieszczaństwa i kupie- 
ctwa, którym pozwoliłby ostrożnie i z 
należytym respektom dla dotychczaso
wej swojej działalności mówić 
bach armii ż o finansach państwa; 
nie uczyni jednak tego z obawy, żeby 
nie pomyślano że czuje się słabym. W 
Petersburgu obecnie pracują dwie ko
misje. Jedna z nich ma wypracować 
projekt reorganizacji in te nd na tury, a 
druga, ściśle prawnicza, układa nową 
ustawę o politycznych przestępstwach. 
Zdaje sie, że ta nowa ustawa bodzie 
łagodniejsza od poprzedniej, która pra
wie nie znała innej kary, oprócz śmier
ci lub dożywotnich ciężkich robót w 
kopalniach. Według toj now<-j ustawy, 
beda podobno sądzić owych stu deie- 

........ ’ ‘ oskarżonych o 
propagandę. Tych 
większej części 

oddawna trzy- 
z nimi 

że połowa wpadła 
Zęby- 

jakie takie wyobrażenie o 
nieszczęśliwych więźniów,

mos- 
co- 

dziennie ubywa chorych po 200 ludzi, a 
rekonwalescentów praca zaledwie 20 do 
30 dziennie; gdyby się Turcy spokojnie 
zachowali, to same choroby armie mo
skiewską zabija.

W Połtawie damy wyższych sfer 
trochę za gościnnie przyjmują oficerów 
tureckich, bo jeżdżą z nimi powozami 
wydają dla nich pikniki wtedy kiedy 
szpitale przepełnione rannymi, a rodacy 
ich tysiącami giną w Turcji. Znane 
wam zapewne sprawozdanie komisji mo 
skiewskiej, wyznaczonej w eels zbada
nia stanu Bułgarji. Przekonali się Mo
skale, ze instytucje bułgarskie nic nie 
pozostawiają do życzenia, a dobrobyt 
mieszkańców i moralne ich wykształce
nie mogą służyć za wzór dla Moskwy 
która i za 100 lat do tego stopnia bo
gactwa i umoralnienia nie dojdzie. 
Przekonali się Moskale, że Bułgarowie 
żadnej nie mają do nich sympntji, i go- 

i interwencja 
im wstrętną, nienawi-

płacił ‘ kolegom z bagnetami.
24. 11

Paryż 23 list. W dniu wczo
rajszym obrane zostało nowe mi
tt ist ery m 
składające 
osób:

Prezes
minister wojny: 
de Rochebmd.

Minister
Marquis de

Minister 
Be Welche.

Minister 
letter.

Minister
Minister
Minister

Graeff.
Minister
Minister

Roitissin.
San Francisco 22 list. Na 

dniu 10 października srożyła się 
°kropna burza na morzu w bli
skości Japonii, gdzie dużo okrę- 
tów zatopić się miało.

, Londyn 23 list. Okropny o- 
gien wybuch! na wyspie brazylij
skiej „Brahia i pochłania wszy
stko co tylko napotka.

23 list. W miuiste- 
ryum grecktem zaszły wielkie nie
porozumienia. Król jest w oba-; 
wie, aby nie został zdetronizowa
ny-

Versailles 25 hst. Senat za
twierdza bona rtystę Grandperet 
na dożywotniego senatora.

Londyn 2t> list. Wskutek o 
kropnej burzy, 
dniach i 
szalała, zatopiło się 
aobotę w bliskości Anglii 30 okrę
tów, a z niemi wiele ludzi znalazło

basza przybył do’śmierć w głębiach morskich. ; puszczali ni najświętszych naszych u-1 owych częściach Liturgii świętej i ad 
Paryż 25 list Jenerał Grant czuciach samodziercy niby polkości, roz- ministracji sakramentów, k.óre dodatko- 

budziły nas z letargu. Panowie kra
kowscy widzą z każdym dniem zmniej
szający się zastęp zwolenników nieczyn- 

j nego dolce far niente, w jaki spowija- ’ 
i li znaczną część narodu, tracą pozycyę j 
j jedną po drugiej i bądź co bądź pra- I 
l gna za jakąkolwiek cenę uzyskać prze-' |

Ale daremne ich wysilenia! — 
. Napróżno silą się odrębnemi i krętemi 
[ drogami odwieść naa od drogi, na któ 
I rej postępujemy — raz wyzwoleni z 

pod jarzma tćj przewagi nienagniemy 
t i wbrew interesom całej braci 

za blaskiem kilku mitr i 
Minęły czasy,

wioćdziesięciu ośmiu; 
rewolucyjne dążności i 
nieszczęśliwych i po 
wcale niewinnych ludzi 
mają w więzieniach i postępują 
tak barbarzyńsko, 
w suchoty, a kilkunastu umarło, 
ście mieli 
stanie tych 
opisze tu wypadek, który’ niedawno za
szedł w śledczem więzieniu. Między 
oskarżonymi rewolucjonistami znajduje 
sie w więzieniu pewien Bogulubów, 
człowiek ze wszech miar godny sza
cunku i sympatji. Prokurator ma go 
zbrodniarza bardzo niebezpiecznego, i 
z tego powodu nakazano trzymać go 
osobno od innych więźniów. Trzyma
no go więc w smrodliwym i ciemnym 
lochu, gdzie się tak rozchorował, iż za
chodziła obawa, że śmierć wyrwie go z 
rak prokuratora. W skutek tego za
częto Bogolubowa leczyć, przeniesiono 
go do lepszej celi i od cznsu do czasu 
wypuszczano na wolne powietrze.

Otóż pewnego razu, gdy z innym 
więźniem przechadzał się po podwórzu 
przyjechał oberpolicmajster Trepów i 
podszedłszy do więźniów groźno za
pytał, dlaczego są razem? Ci odpowie
dzieli, że to im pozwolono. „Pozwolo
no'/' —■ zawołał Trepów, znany z tego, 
że bez wszelkiej przyczyny wpada w 
prawdziwą wściekłość, — „a w cza
pkach przedemną stać pozwolono? 
Zdjąć czapki!'* I z tend słowy’ ude
rza Bogolubowa w twarz; powiadają 
zresztą, że sie Bogolubow uchylił i nic 
do-tał policzka. W tej samej chwili 
powstał między więźniami okropny ha
łas. „Won go!" — krzyczeli więźnio
wie, co jeszcze bardziej rozwścickliło 
Trepowa. Kazał natychmiast zakuć 
Bogulubowa i do dawnego lochu posa
dzić. W kilka chwil potem z owego 
lochu zaczęły dolatywać okropne jęki 
Bogulubowa siekli, siekli tak strasznie, 
że jotom nieprzytomnego, skrwawione
go, poszarpanego knutami na pła
szczach wynieśli i zamknęli w gorącej 
łaźni, która miała go oprzytomnić. 
Gdyby nie troskliwość czcigodnego 
prokuratora, który wielce dba o życie 
swych ofiar— Bogulubów 
nie żył.

Tak się rząd mści na 
nistach, którzy coraz więcej 
głowy podnoszą. Malkontentów zjawia 
sio coraz więcej, a wszyscy odrazn 
otrzymują miano rewolucjonistów i jako 
tacy są energicznie przez policję i pro
kuratorów ścigani. W chwili gdy’ się 
cała Moskwa chwieje, gdy wszystko jest 
w najwiekszem rozprzężeniu, gdy całe 
społeczeństwo moskiewskie 
szczętu 
rewolucjoniści przedstawiają 
najszlachetniejsi w swych obyczajach i

Sulejtnan 
Kuszczitku.

Wiedeński korespondent do udaje się w fytn tygodniu 
Londynu donosi, że wojsko mo- Lyon 
skiewskie, stojące po za Dunajem, 
jak również w Azyi, po zdobyciu 
Karsu nabiera większego ducha 
i ochoty do wojennego tańca i 
zamierza na nowo uderzyć na Szy- 
pkę i przyległe wąwozy, aby Me- 
hemeta Aliego od Plewny odńąć.

Wielki kiążę Michał, główno
dowodzący armią azyatycką. w 
przeszły poniedziałek wszedł do 
Karsu. gdzie okropnie panuje ty- | 
flis.

Londyn. 22 list. Podług mo
skiewskiej depeszy, Rumuni przy 
zdobyciu Rahowy stracili 224 w 
zabitych.

Londyn 23 list. Wielka bi 
twa toczy się pod Tyrnową.

Moskale stojący pod Plewną 
zabrali dużo żywności przeznaczo
nej dla Turków.

Mehemet Ali dzisiaj telegra
fuje z Orhanie: Moskwa wysłała 
jeden regiment piechoty i jeden 
regiment kawaleryi z Braszy do 
Nevisicz. Oba regimenty zostały 
tak pobite, że tylko sześciu ludzi 
zdołało uratować się ucieczką. 
Przytem zdobyliśmy wiele broni i 
dwie armaty.

Wiedeń 23 list. Czarnogórcy 
ostrzelują Lesnovią i jednę wyspę 
w północnym końcu morza pod 
Skutari.

Konstantynopol 23 Ust Muck- 
tar pasza odpowiedział jenerałowi 
Melikow, żądającemu aby się pod
dał, że miasta Erzerum do osta
tecznej chwili bronić będzie i nie 
podda się.

Konstantynopol 25 list. W prze
szłą sobotę zrobił Osman pasza z 
Plewny wycieczkę i poprzerywał 
moskiewskie linie.

Londyn 26 list. Rumuni zdo
byli w dnu 23 bm. fortecę Pro- 
vicz.

W Konstantynopolu rozeszła 
się pogłoska, że Mucktar pasza 
zwraca się od Erzerum.

W Serbii rezerwa została juz" 
powołaną a w dniu 29 bm. ma 
wymaszerować do boju z Turcyą.

Konstantynopol 25 list. jSl'i- 
tan mobilizuje 150 tysięczną ar
mię z obywa^en Konstantynopola 
ja.t i z pirowincyi, którzy niają być 
regularnej armii pomocą. Do gwar- 
dyi należeć mają wszyscy mogący 
broń nosić bez różnicy wiary.

Londyn 26 list. Moskale zdobyli 
fortecę Etropol. — Rozchodzi się 
znów }»ogłoska. że Turcya chce 
zawrzeć pokój, do którego nawo
łują wszystkie gazety w Rosyi.

Cetynia 26 list. Czarnogórcy 
zdooyli w przeszłą sobotę po kil- 
kagodzinnej bitwie dwa forty por
towego miasta Spicza.

TURCJA.
Korespondent do Gazety 

wej pisze z Konstantynopola:
„Im dłużej trwa wojna, 

niejszą staje się armja 
tem większe i pożyteczniejsze
brony wydobywa z siebie Turcya. Twier
dzenie to, które w odniesieniu do innych 
krajów byłoby czystem paradoksem, jest 
w Turcyi rzetelną prawdą, i opiera się 
na charakterze muzułmanów. W roku 
1875 Turcja zaledwo mogła dać radę 
powstaniu w Bośnii i Hercegowinie, dzi
siaj taż sama Turcja, rozpędziwszy ze
szłego roku moskiewsko-serbskie batalio
ny, stoi w obec licznych band bułgai- 
skich, i potężnych armij moskiewskiej i 
rumuńskiej; a zamiast żeby była osła
bioną, zamiast dogorywać pod n.aciskje.T 
półnoeiwgo kolosu, posiada dzisiaj dale
ko potężniejszą armję, aniżeli na po
czątku wojny. Dziwne zjawisko, niepra
wdaż? Ażeby je zrozumieć, trzeba do
brze pożnać ducha muzułmanów.

„Turek rodzi się żołnierzem, i to 
żołnierzem proroka; jego jedynym na 
tym świecie ideałem jest/walka za re- 
ligie, za padyszacha i za ojczyznę, W 
chwili gdy’ «io na świętą udaje wojnę, 
ma tylko jeden cel przed sobą: zwycię
żyć wroga, wszystko zresztą traci dla 
niego wartość, przestaje istnieć, rodzina, 
dzieci, żona itd. Ideał jaki mu przyświe
ca daje mu siłę do znoszenia najwię
kszych cierpień i poświęceń z odwagą 
f radością. Śmierć na polu bitwy uwa
ża za największy tryumf. Dlu toyo tei 
takie mnóstwo ochotników spieszy do 
szeregów. Dla tego też mniemanie, że 
w końcu wyczerpią się wojskowe zaso. 
by Turcji, że jest złudzeniem, owszem 
im dłużej wojna trwać będzie, tem li
czniejszą będzie turecka armja i tem 
znakomitsze będą środk, obrony tego o 
swój byt walczącego narodu,

„Wspomniałem, że śmierć na polu 
bitwy jest tryumfem dla Turka; a na 
dowód tego przytaczam następujący 
wypadek: Kilku służących pałacu Pol- 
toabagdże wstąpiło temi dniami do ar- 
mji jako ochotnicy. Przed wyjazdem po
szli na pożegnalną audjencję do pier
wszego sekretarza sułtana, Saida baszy. 
Po uprzejmem przyjęciu rzekł do nich 
sekretarz sułtański; „Oby wam Ałłach 
dał męczeńską śmierć na polu bitwy!’* 
Młodzi wojownicy z niewypowiedzianą 
radością przyjęli to życzenie, z nieopi 
sanym szałem, jak ludzie, którym bodaj 
czy nawet nie więcej o to idzie, zęby z 
tryumfem umrzeć i przenieść się dó 
raju hurysek, niż nawet żyć z tryum 
L-m.“

miestnikiem na ziemi.'
Oto dotyczący dokument w dosło

wnym przekładzie;
Ojcze Święty'-

Zwolennicy schyznry od lat kilku z 
wielkiem usiłowaniem wprowadzić pra
gną język rosyjski do publicznego na
bożeństwa kościołów katolickich łaciń
skiego rytu w prowincjach polskich i 
litewskich, oraz innych Cesarstwu Ro
syjskiemu podległych. Inowajca zaś 
dotąd wprawdzie ^na tem polega, >.e w

stolica o zaprowa
dzeniu Języka moskie

wskiego w kościo
łach polskich.

Katolicki dziennik francuski Le 
Monde ogłasza dokument odnoszący 
sie do spraw .kościoła katolickiego w 
zaborze moskiewskim wraz z objaśnie
niem przez korespondenta swego z Pe
tersburga. Ważny ten dokument wraz 
z rzeczoną korespondencją podajemy w 
polskim przekładzie Czasu:

łFiadomo wszystkim że rząd ro
syjski chciał własnowolnie narzucić du
chowieństwu i wiernym katolikom język 
rosyjski do rytuału, kazań i modlitw 
„dodatkowych** w miejsce języków pol
skiego, ruskiego, litewskiego i innego 
będących w użyciu od wieków i po
twierdzonych na żądanie biskupów 
przez /Stolice Anostolskąt

N&|9iHlćaw8zy trudności nieprzełamaiie 
jakie stawiała wierność duchowieństwa 
i ludy zamiarowi zaprowadzenia języka 
moskiewskiego, które wymagało potwier
dzenia stolicy św., jeśliby go zażądali z 
własnej woli biskupi; rząd moskiewski 
używszy środków najgwałtowniejszych 
przeciw duchowieństwu i wiernej ludno
ści bezskutecznie, zwrócił sie do stolicy 
apostolskiej, aby od niej otrzymać nie 
już potwierdzenie, gdyż tego, jak mówio
no, eamodzierżca cełej Moskwy żądać bj’ 
nie mógł bez uniżenia się, ale oświa
dczenia z przyzwoleniem (Hceite') na 
podobną zmianę.

łiatwo pojąć, że gdy rząd mo
skiewski posiadał podobny dokument w 
reku, zdołałby łatwo usunąć wszelki 
opór, że mógłby użyć do dzieła wy
krzywienia obrządku łacińskiego tego 
samego środka, którym sie posługiwał 
niestety z taktem powodzeniem przeciw 
kościołowi unickiemu przed narzuceniem 
mu gwałtem schizmy w r. 1839.

Stolica św. nie przychyliła się do 
propozycyj rządowych, mimo że rząd 
moskiewski rozgłaszał, że pozostawia 
wybór jeżyka ludności w dodatkowych 
obrzędach {culte suptem.entaire'), i że 
otrzymał żądane upoważnienie, a uży
wał siły’ przeciwko tym, co nie dawali 
temu wiary. Wynikiem tego by’ło nie
stety, że niektórzy księża, a nawet pe- 
wiem, niby wikarjnsz kapitulny dyecji z 
krórej biskup jest od lat piętnastu wy- 
gańcern, uległ raczej ludziom niż Bogu 
co też wywołało z jednej strony, że du
chowieństwo i lud wierny dał przykład 
uwielbienia godnego oportr i odwoływa
nia się do stolicy św., z drngiei zaś, że 
prześladowanie wzmogło się.

W skutek zatem licznych gróźb w 
tym względzie Ojcu św. przesłanych, 
Jego świątobliwość poleciła tę sprawę 
św: Ofticium, do którego należy posta
nowienie w kwestjach wiary. Po do- 
kładnem zbadaniu rzeczy, aby oświecić 
sumienia zaniepokojne, i przeciąć węzeł 
tak zręcznie przez rząd moskiewski 
zagmatwany, wydanym został następują
cy dekret z rozkazu Ojca św. Zbyte
cznym zdaje nam się dodawać, ze rząd 
moskiewski, prześladując dalej katotoli- 
ckich swych poddanych, składać będzie 
wine na brak powolności stolicy św. Na 
zarzut ten odpowiemy, że Bóg dał wia 
re ludziom na to, aby w potrzebie ko
sztem życia nawet zatwierdzić ją u- 
mieli i że ta potrzeba co chwila się w 
Moskwie powtarza, gdyż tam katolicy 
muszą wybierać miedzy apostazją a 
prześladowaniem.

Przyjaciele cara będą nadal oskar • 
żać papieża, że jest nieprzejednanym i 
bezwzględnym; ale wikarjusz Chrystusa 
spełnił swój obowiązek, nie zawiedzie 
go więc pomoc Tego, którego jest na-I

Po cóż y,:ę0 było psuć i niszczyć 
tó, co było godnem'naśladowania, mor
dować tych ludzi, wywoływać kieski? 
Taka to już widać misja moskiewska. 
I u nas był kraj kwitnący, teraz nędza, 
ciemnota i demoralizacja powolnie nur
tuje niższe warstwy społeczeństwa i 
uczącą sie młodzież, słowem, czego sie 
tylko dotkną Moskale, to w rekach ich 
usycha i niszczeje.

Car Aleksander II. nie może sie 
pozbyć swojej do nas nienawiści, cho
ciaż zmusza nas do ofiar i do przele
wania krwi naszej dla Moskwy. Zanim 
jeszcze przybył nad Prut, pociąg, w 
którym się znajdował, mógł uledz smu 
tnej katastrofie, gdyby nie przytomność 
maszynisty. Pociąg się zatrzymał, do
niesiono carowi co się siało i że za
wdzięcza ocalenie swe maszyniście, z 
rozkazu więc jego wezwano maszynistę.
— „Kak twoja familia?** ■— 

car— „Kowalski1* — „Z kakoj 
nii?1* — „Z carstwa Polskiego* 
powiedział maszynista — 
rzekł car odwracając 
można było uznat* po 
-— Rys ten wy bornie 

hienie dla nas cara,
żadnego innego podziękowania nieotrzy- 
mał za to, że przytomnością swoja oca
lił pociąg a z nim i cara jadącego w 
pociągu. Czyż monarcha tak dla Po
laków usposobiony, może przedstawiać 
nadzieję sprawiedliwszego z nami jak 
teraz postępowania? Nie, ci którzy 
czegoś lepszego od Moskali spodziewają 
sie, łudzą siebie i łudzą innych.

Właściciele domów w Warszawie z 
polecenia magistratu przedstawili szcze
gółowe statystyczne wiadomości, doty
czące ich posiadłości, a głównie loka
torów i lokali przez nich zajmowanych. 
Jakkolwiek urzędnicy magistratu zarę
czają, że spis tych wiadomości nie robi 
sio w celu opodatkowania mieszkańców 
dobrze jednak jesteśmy poinformowani, 
że właśnie jedynie tylko w celu wpro
wadzenia nowego podatku klasyfikacyj
nego przygotowania te robią się, aby 
już od 1 stycznia lokatorowie stosownie 
do zajmowanych lokalow i zajać swoich 
płacili nowy’ pogłowny podatek.

Podatek ten stanie się uciążliwym 
dla płacących, i większą jeszcze spo
woduje nędzę w kraju; bynajmniej je
dnak me Wpłynie na wyratowanie rządu 
z bankructwa. Sto lub dwieście milio
nów mniej lub więcej dochodu w pa
pierkach, nie mających wartości, nie 
wzbogaci ani zuboży bankruta. Złoto 
i srebro nie napłyną przez to do skar
bu państwa. Żeby zdobyć te szlache
tne kruszce, potrzeba pracy i takich . 
produktów i wyrobów, którychby inne 
mocarstwa lub części świata potrzebo
wały i żądały. W takim to tylko razie 
złota i srebra będziemy mieli podosta- 
tkiem. Cóż Moskwa posiada, jakie ma 
produkta do wywozu? Nieraz już wspo
mniałem, że dziegieć, konopie, tłuszcze, 
skory i trochę zboża. Kopalnie złota 
daja około 1,000 pudów rocznie — oto 
i całe bogactwo!---- tymezisem złota za
granicę na opłatę kuponów i inne wy
datki wychodzi tocznie za 20 milionów 
rubli, a wchodzi zaledwie za 5 milionów. 
Pieniądze zaś rząd trwoni lekkomyślnie 
jakby niewyczerpane skarby posiadał, 
Podstawą administracji i finansów jest 
jak wiadomo, kradzież; na kradzieży 
epiera się cały system rządzenia----le-
nistwo, kradzieże, marnotrawstwo boga
ctwa nie wytworzą.

Przedstawię wam fakt kradzieży na 
małą skalę.

powodzenia oręża zaborczego caryzmu, 
wysilała się na wyścigi wyprosić u po
tężnego samodzieźcy wszej Rosyi łaska- ; 
we warunki pokoju dla nieszczęśliwej 
Turcyi, którą uważano za zgubioną. — 
Kombinacye polityczne około przyszłe
go ustroju prowincyj przed i za bałkań
skich układano w myśl jelynie możli
wej ewentualności, t. j. powodzenia 
mii zaborczej. Nikomu na myśl 
przyszło, nikt, ktokolwmk niechciał 
dhodzić za warjata, nie poważyłby 
był przypuszczać, że wojna może 
ćmić blask niezwyciężonej Moskwy a 
Turcya będzie zdolną choćby chwilowo 
wstrzymać zwycięski pochód hord pół
nocnych niewolników. Ale fortuna, ta 
zmienna grymaśnica, wypłatała figla 
wytrawnym i nad zielonym ^stolikiem 
zestarzałym dyplomatom. Zamiast wa
wrzynów spodziewanych wyniósł caryzm 
potężne guzy. Kolos zmalał do niepo- 
strzegalnej nicości i spełniła sic spra
wiedliwość Boża na mordercach i zło
dziejach naszej wolności. Blaga i ślepy 
postrach, jaki Moskwa siała do koła 
siebie, znikły, ustępując miejsca pogar
dzie i pośmiewisku, które zawsze do- 
etają się w udziale pokonanemu rozbój
nikowi. —

My Polacy widzimy w tein zrzą
dzeniu palec Boży i nie dziw, że sym- 
patje nasze dzielimy między dzielnych, 
najechanćj ojczyzny broniących Turków. 
Dziennikarstwo nasze jako wyraz cpinij 
całego kraju z niekłamaną radością no
tuje wszystkie powodzenia Turków, zbie
ra składki na rannych i w tem Mo
skwie wrogiem usposobieniu podtrzymu
je szersze koła. Ale jak każda sprawa 
publiczna ma swych obrońców ' przeci
wników, tak i w dany.w wypadku zna
lazł się jrgan polski, broniący Moskwy, 
.wprawdzie nie jawnie, ale przemawia
jąc za uciśnionemi przez Turcyę Sło
wianami, broni sprawy idei panslawi- 
stycznćj, a tem samem i zaborczej poli
tyki moskiewskiej. Krakowski „Czas“, 
który tylokrotnie zupełnie przeciwne 
naszym zapatrywaniom rozwijaj ^ysSc- 
ma i dzisiaj straszy siebie, straszy kli
kę Stańczyków, radby przerazić cały 
naród polski, byle tylko nienarazić się 
potęłnćj Rosyi,* która wedle niemylnych 
wskazówek tegoż dziennika ma najle
psze zamiary względem Polski i ojco
wską zamierza nad nami rozwinąć pie
czołowitość po dokonanym zaborze Buł- 
garyi.--------

Nie chcemy posądzać Redakcyę 
tego konserwatywnego piśmidła o jawne 
przeniewierstwo i zaprzaństwo, zanadto 
podłem byłoby podobne oszczerstwo bez 
pewnych, niczem niezbitych dowodów— 
ale’ z całą stanowczością protestujemy, 
jakoby utopje na temata panslawisty- 
czne w tym dzienniku rozwałkowywane, 
miały być opinią choćby tylko jednćj 
setnćj części dobrze myślącej Polski.— 
2e panowie krakowscy we wszy- 
stkiem odrębne i wręcz przeciwne poję
ciom i zapatrywaniom ogółu zajmują 
stanowisko, nie nowa to rzecz. Wolno 
im wreszcie upierać się przy urojeniach 
nikomu szkody nieprzynoszących — ale 
w dzienniku polskim palić kadzidła 
zbójeckićj Moskwie, chociażby nawet 
tylko wskutek żle pojętej polityki — nie 
wolno bezkarnie żadnemu Polakowi; na
rażać przez egoizm i nietakt całą spra
wę, którą dziś już Europa się zajmuje, 
nie dowodzi szlachetności umysłu i chy
ba tylko zła wola, albo indyferentyzm 
oślepił partyę kcnserwatywno-ultramon- 
tańską, złożoną z kilkunastu panów i 
tyluż półpanków_w Krakowie, że spo
dziewają się reform i zbawienia od rzą
du, który z pogardzeniem najświętszych 
zasad człowieczeństwa, z żelazną kon- 
sekwencyą wynaradawia nieszczęśliwe 
prowineye polskie — od rządu, który 
rzuciwszy raz rękawicę kościołowi rzym
sko - katolickiemu, mordem i pożogą 
zmusza do zmiany wiary i przekonań. 
Toż przed rokiem niespełna tenże sam 
„Czas“ piorunami zasypał carat z po
wodu rzezi w Hrubieszowskim; miałaż- 
by nagle nastąpić tak niepojęta zmiana 
przekonań religijnych w redakcyi tego 
ultra- katolickiego piśmidła? Czyby pa
nowie Szujscy, Tarnowscy, Walewscy 
et consortes, z całym zastępem dewo
tek i szarańczą jezuicką, poczuli inkli
nację do wschodnio - nie-unickiego o- 
brządku? Nie!'.

Autokratyczne pojęcia tój kliki 
burzą się na widok budzącćj się wła- 
snćj woli narodu, otrząsającego się z 
pod pressyj, jaką arystokracja naft do- 
tychczas wywierała. Niezawisły gło8 
dziennikarstwa, poczucie siły w naro
dzie, nadużycia wreszcie, jakich się do-

ZIEAIIR POLSKIE
Pod Moskalem.

Warszaum 29 października.
Resztki wojsk udających się ztąd 

pole bitwy nie wychodzą całemi
pułkami, ale tylko tnałemi oddziałami, 
złożonemi z samych strzelców. Wzrost 
ich mały, twarze wynędzniałe, postawy 
niepozornej, wzbudzają w patrzących 
litość tylko, a jednak Koływańcy w 
przeddzień wyjścia rozbijali na prze
dmieściach Warszawy szynki i dosyć 
mężny stawiali opór jrzybyłym swoim 

'• Niżowej’ znowu 
w przejeździć przez Skierniewice, gdzie 
się odbywał jarmark, zrabowali wszj’- 
stkie stragany wśród wrzasku żydostwa 
i chłopów, tych jednak nikt już nie- 
mógł poskromić, bo wojska w tam
tych okolicach weale niema, a oficerowie 
żadnego na żołdatów wpływu nic mają. 
Wszystkich rekrutów, tak zwany lan- 
dwer, posyłają do Niżnego Nowgorodu, 
tam cały miesiąc uczą służby wojsko
wej i natychmiast wysyłają ich po skoń- 

linie

w ostatnich 
na oceanie Atlantyckim 
zatopiło się w ostatnią

KO R ES poa I> E.\( Y K
Gaz. Pol. w Chicago.

Jaworow pod Lwowem, 
dnia 24 Października.

Pół roku upływa cd czasu, jak Mo
skwa, ten lew północy, w opinii Europy ^arku 
rzuciła rękawicę chorćj na rozkład wc- n;ep(;jc|zielnv 
wnętrzny, przez wszystkich opuszczonej kofon hrabiow3kich>

’ gdzie stan i majątek nadawał przywile
je, dzisiaj jeżeli chcesz wieść naród, za- 

i umo- 
a sławą przodków i ich za

sługami nie olśnisz. Szanujemy prze- 
. szłość, cenimy cnoty naszych przodków, 
; stawiamy je za przykład młodszemu 
pokoleniu, ale skarfowiaciałych wnuków 
nie chcemy i nie będziemy stroić w za
sługi praojców, jak długo frymarczą 
świetnością, dla którćj sami nietylko 
że nic nie uczynili, ale przeciwnie na 
każdym kroku dowodzą, że niegodni 
nosić tych narodowi świętych imion.

E. IV
(Powyższój korespondencyi na na

szą odpowiedzialność nie bierzemy, u- 
mieszczamy ią z powiności i obowiązku, 
jaki nas wiąże z braćmi w naszćj Oj
czyźnie. Red. Gaz. Pol.)

zapytał 
guoer-
— od- 

,Pfu“ —od-
sio — ,,sie j czas 
polskoj mordie**. 
maluje usposo- 

Biedny maszynista

WŁOCHY.
Oswobodziciele Włoch oswabadzają 

Rzymian z przybytków Bożych w spo
sób oburzający. Junta likwidacyjna za
jęła w posiadanie kościół św. Antonie
go, opata na Esxwilinie, należący do 
parafii Maria Maggiore. Sekwes- 
tratorowie tyle nawet taktu nie mieli, 
żeby spełnili urząd grabarzy cywilizacji 
chrześciańskiej po nabożeństwie. Wier
nym kazano wyjść, opieczętowano 
drzwi, sekwestrując w ten sposób Naj
świętszy Sakrament. Przebijała aię tu 
sekciarska prawdziwie zaciekłość. Ko
ściół św. Antoniego nie był dawniej 
nigdy’ objęty dekretem wywłaszczenia z 
powodów użyteczności publicznej i ar
cheologicznych pamiątek. I odług tra- 
dyevj była na tem miejscu świątynia 
Dyany, którą Pap‘>^ ^’“PHeyusz św. 
około roku 467 zamienił na kościół.

__ Korespondent „Germanii** z Rzymu 
donosi o rozsypuniu się klasztoru da
wniej Augustynów bosych przy 
kościele J cs u e M a r i a. Rząd obecny 
zajął ten klasztor i zamienił na koszary 
dla policyj, wpierw atoli budynek, któ
ry od roku IGOO służył zakonnikom, — 
uległ wielkim zmianom i przebudowa
niem. Stało się, że w skutek owyib 
przemian trzecie piętro zapadlo się na 
drugie, potem drugie na pierwsze i w 
końcu wszystkie trzy. Jest to figura 
przyszłego rozsypania sie nie naturalnie 
zbudowanego państwa włoskiego. Na 
szczęście żaden z policystów nie odniósł 
szkody. „D i r i 11 o," organ ministery- 
alny zawołał: Cud o p a t r z n ości!

(Pielgrzym.')

najuczciwsi w dążnaściach. Jedyną ich | Obliczenie to jest następujące. IPe Uug 
wadą jest to, że nm mają żadnego do- ' kontraktu Polaków obowiązany’ jest co 
datniego programu. Widząc, że wszy- . dzień dostarczać 3500 tur, z]>rzężonych 
stko w Moskwie idzie jak najgorzej, końmi, i tyi. ż wołami. W ciągu pier- 
nienawidząc rządu i jego pomocniczych wszycb dwóch raiesiocy za furę płaco- 
instytueyj, pragną tylko jednego: rewo- no mu po 4 r. 85 k., a w ciągu na- 
lucji takiej jaką była pierwsza trancuzka, I stępnycb miesięcy po 4 r. 65 k . z tego 
a co będzie potem----- - nad tem bynaj-I trzy ruble powinny być płacone w złocic
mniej sie nie zastanawiają. Jest kilka lub srebrze, a reszta — banknotami we- 
frakcji rewolucjonistów moskiewskich, dług kursu odęakiej giełdy,
między któremi dwie są najliczniejsze i liaków złożył 150.000 rs. Za fury pła 
najbardziej potężne. Jedna z tych cił on, według nrzędowie przez, guber- 
frakcyj są to rewolucjoniści pans'awi- 
styczui, którzyby chcieli słowiańskiego 
demokratycznego państwa pod hegemonią i 
Moskwy. Frakcja ta ma jeden punkt i 
styczny z moskiewskim rządem; pun 
ktem tym jest nienawiść do Polski, 
którą obcięliby zniszczyć do szczętu.

Przywódzcą tej frakcji jest sławny 
Dragomanów, który niedawno wydał bro . 
szure p. t. „Wewnętrzna niewola i woj-! 
na za oswobodzenie.** Drugą, może ie-j 
szcze potężniejszą frakcję tworzą rewo j 
lucjoniści czerwoni, którzy w szubienicy ; 
i w toporze widzą jedyne lekarstwo d'a 
Moskwy. Ci odznaczają sie dla Polski 
wielką sympatją. Organ tej frakcji, wy 
chodzącej w Genewie, jest tu bardzo 
rozpowszechniony i jak w najwyższych, 
tak i w najniższych warstwach spełe- 
czsństwa znajduje licznych a pilnych 
czytelników. W ostatnim (6) numerze 
tego pisma za rok bieżący znajduje się 
następujący ustęp o Polakach:

„Wówczas gdy dzieci nieszczęśli
wej Polski, tej biednej ofiary w rękach 
bastardów słowiańskiego plemienia, za 
wolność braci ginęli na szubienicach, w 
więzieniach, w lochach, w kopalniach 
czem płaciła ta oplwana i wzgardzona 
Polska swym braciom Słowianom wszy
stkich narodowości? Oto gdzie tylko 
mogła pomagała im w walkach za wol
ność. Gdzie tylko światełko swobody 
przebiło się przez źrenicę ślepych jej 
braci Słowian, wszędzie stawała ona 
pierwsza z dłonią pomocną i "szczerą. 
Przypomnijcie sobie Iristorję wszystkich 
ruchów rewolucyjnych ostatniego stulecia, 
a wszędzie znajdziecie jej szczerą pomoc 
i współczucie. Nie wątpimy, że w na
szej bliskiej już rewolucji ona odegra 
wybitna a zaszczytną rolę. Za co teraz 
giną zaledwie setki Moskali, dawno już 
Polacy ginęli krociami. Przeprowadźcie 
paralelę miedzy emigracją moskiewską, 
która bezcelowo ginęła, w skutek tęgo, 
że poz.osti>.ła Urwaną od kraju, zwie1- 
ką i sławną emigracją polską, która 
wszystkie barykady wolności krwią swo
ja zbroczyła. Słowem wszędzie i za
wsze gdzie tylko szła walka o szczę
ście ludzkości, gdzie tylko trzeba było 
krwawych ofiar w imię swobody — Po
lacy zawsze byli pierwszymi. 1 Mało- 
rosjanin i Wiolkorosjanin i wszelki inny 
naród słowiański musi się zgodzić, że 
jest on dzieckiem, słabem, niedołężnem 
niemowlęciem, zaledwie zaczynającym 
rozumieć potrzebę swobody, wobec tych 
wiecznych rycerzy, potężnych bohaterów 
szermierzy za szczęście, całej ludzkoś- 
ci.4<

Cały artykuł napisany w tym du-j 
cbu. Chętniebym go przetłómajzył w 
całości, gdyby nie brak miejsca. Muszę 
bowiem donieść o wielu jeszcze rze
czach.

Z powodu zwycieztwa nad armią 
turecką w Małej Azji, w Petersburgu i 
w Moskwie urządzono demonstracjo. 
Stolica była rzęsiście iluminowana, a po 
głównych ulicach ciągnęła procesja z 
pochodniami. Na przedzie procesji nieśli 
kilka sztandarów, wziętych podobno w 
boju, kilka tureckich zawojów; nasadzo
nych na piki, trochę dział nieprzyja
cielskich na sznurach ciągnęli, a Za temi 
łupami postępowała rota złotych, czyli 
pałacowych grenadjerów. Obszedłszy w 
około Zimowego pałacu, gdzie teraz 
mieszka carowa, procesja wyszła na plac 
kazańskiej katedry. Tu zdarzył się 
bardzo komiczny wypadek. Pochodnie 
już prawie pogasły z wielu zostały tyl
ko kije. Otóż ktoś głośno zapytał czy 
te kije są to te same, któremi Turcy 
wybili naszą armio pod Plewną? Głośny 
śmiech powstał na placu, sarkastyczne 
uwagi leciały na wszystkie strony. Za
częto do kazańskiej katedry znosić te 
kije razem z nieprzyjacielskiemi sztanda
rami, które się zwykle tani przechowują 
jako w wojskowej katedrze.

Z prowincji donoszą, żc ranni żoł
nierze opowiadają o położeniu armii ta
kie rzeczy, iż włosy powstają ni gł.wie. 
Twierdzą, że żołnierze wobec oficerów i 
jenerałów głośno łaja cara, 
książąt i całą jeneralicję,

Środa dnia 11. lipca.

Na ogólnetn zebraniu Sw. Rzym
skiej i Powszechnej Inkwizycji odbytej 
wobec najdostoniej szych i najczcigo
dniejszych kardynałów jeneralnych in
kwizytorów, po przedłożeniu wspomnio 
nych wątpliwości najdostojniejsi i naj
czcigodniejsi panowie zadekretowali: na 
pierwsze i drugie: o d m o wn i e.

A. Jacobini assesor S. O., J. Petami, 
S. Rom. et Univ. Inguis, Notarjusz.

wielkich 
nazywając 

ich złodziejami i zdraj<ami. Rannych 
a wyleczonych żołnierzy, którzy’ zostali 
bez ręki lub bez nogi wypuszczają ze 
szpitalów i nie ^wsparcia, a ci
nie majac żadnego środka do zarób— 
kowania, proszą o jałmużnę. M skutek 
tego żebractwo strasznie się rozmnożyło 
i stało się prawdziwą plagą małych 
miasteczek. Rozdrażnione mieszczań
stwo wy’podza tych żebraków: „Służy
liście carowi, niechże teraz car was 
karmi.**

Przed ki'ku dniami przywieźć z 
placu boju do Petersburga cały trans
port „sióstr miłosierdzia** i zamknęli je 
w domu poprawy. Powiadają, że takie 
same transporta przybyły do Moskwy, 
Kijowa i Odessy, „Siostry" te są to ko
biety po większej części najgorszej kon- 
duity i miłosierdzie swoje posuwały’ tak 
daleko, że mnóstwo żołnierzy nosi rany, 
zadano strzałami. . . . araorka.

Armia mrze z głodu i chłodu, po- 
mimo żc dostawa żywności i odzieży 
kosztuje abjeczne sumy. Nie wiem czy 
znacie treść kontraktu, zawartego przez 
Milutyna z Poliakowem o dostawę fur. 
Tu o tym kontrakcie wiedzą już dawno, 
ale teraz dopiero zaczynają się na Mi
lutyna oburzać, ile przy danej okoliczno 
ści potrafił włożyć d<- własnej kieszeni.
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Dnia 24 paź. w Falwahucie upadł 
na żelazną plate głową Wiktor Jussek 
ślusarz tak nieszczęśliwie, że pomimo 
pomocy lekarskiej tenże w 2 godz. ży
cie zakończył. Nieszczęśliwy liczył lat 
20 a pochodził z Leśnicy.

12,00
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00

PODEJMUJE DO WYKONANIA #SZELkIŹ 
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Książki rozmaite 
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274 i 276 Miiwakee Ave.

Z Europy i napowrót na wszystkie

Niemieckie Parowe Okręta; Wypłata pieniędzy 
przez niemiecką pocztę, przyniesione wprost do domu, 

WEKSLE na wszystkie główne miejsca w Europie wystawiają najtaniej 

Wasmansdorff & Heinemann 
165 Randolph str.

w basemencie) 

Najwięcej płacą za niemieckie pieniądze, 
ttar W niedzielę otwarty Office od 9 tej do 

 19-tej godziny.
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A. Fisher
North Western 

Flour & Feed Mill
2O<&22 

h Desplaines Str.
CHICAGO Ill

Sprzedaje mąkę po najtańszej cenie. 
Mąka żanna, pierwszej klasy, biała 

(White Rye) beczka $ 3.50 
mąkę przen- 

nąjtańszej ce-

wydanie <
dziewcząt po 25 centów, w lepszej 
prawie po

Inne
szczone w

B. Stobiecka,
Doktorowa na oczy.

Poleca swe usługi cierpiącej na oczy 
Publiczności. Dla ubogich udziela rady 
bezpłatnie a zamiejscowym wyseła lekar
stwa Expresem, Lezay także inne cho
roby. Mieszka:

552 Noble Str., Chicago. 
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wał powrozami ich 
ćwiertował, wieszał, na pal wbijał, wle
wał im roztopiony 
piwszy poprzednio 
woda setki tysięcy ludzi —• 
obecny rząd moskiewski postępuje, 
ni on najdroższe zarzuty Turkom, któ
rzy nigdy przecież religji i języka 
Słowian nie prześladowali, a sam w 
Polsce dopuszcza się jednocześnie okru 
tnego prześladowania i barbarzyńskiego 
ucisku.

W Grodnie zarząd moskiewski le- 
karski wydał okólnik, zabraniający apte
karzom i lekarzom używania etykiet i 
nazw polskich. Takież samo rozporzą
dzenie na Wołyniu stał.) się przed kil
ku laty powodem pomyłek, które przy
prawiło wielu ludzi o śmkrć. Sławna 
polska kompozytorka i artystka muzy
czna księżniczka Janina Czetwertyńska, 
wyszedłszy za mąż za p. Jełowickiego, 
utraciła jedyne swoje dziecię z tego po
wodu, iż źle zrozumiawszy nazwę le
karstwa na flaszcze, przyniesionej z 
apteki, dała mu niewłaściwe lekarstwo. 
Dziecko jej umarło jako ofiara rozkazu 
używania w aptekach etykiet moskie  
wskich, przez ludność polską niezrozu- 
mialnych. W skutek zmartwienia z u-  traty dziecka, otrutego niewłaściwem le
karstwem, zacna ta pani a wielkiego ta-' 
lentu artystka rozchorowała się i wkró
tce umarła.

Pomimo tak opłakanych skutków 
ponowiony został w Grodnie zakaz uży
wania w aptekach polskich nazw. Okól 
nik, który ten zakaz |>onowia, drukuje
my ku wiecznej hańbie Moskali, jako 
dokument ich barbarzyństwa. Brzini on 
jak następuję:

„Zarząd lekarski grodzieńskiej gu ■ 
bernji dnia 31. grudnia 1876 r. N. 
1968 Grodno. Do J Pana grodzieńskiego 
Miejskiego lekarza. (Okólnik.)

NICKELS & Co,
Nowy Skład

N aj | e_

ołów w usta, wytę- 
mieczem, ogniem i 

tak samo 
i. Czy-

August Kunkel
Karawaniarz polski

Gmach Izby obrachunkowej, zwa
nej teraz kontrolną pałatą, wymagał 
gruntownej restauracji. Prezes pała ty 
wezwał budowniczego dla zrobienia p.a- 
nu i kosztorysu 
Z Petersburga wyasygnowano 
cel 40 tysięcy rubli. Cóż się 
Prezes płaci budowniczemu za 
kosztorys, usuwa go zupełnie, i 
kieruje robotemi. Roboty, rozumie 
nie były wykonane według planu, stare 
tylko dziury połatano, dano nowy dach 
a rasztę odmalowawszy, pozostawiono w 
dawnym stanie. Rozchód na te repera
cje wynosił nie całe 20,000. Resztę, to 
jest większa połowę, prezes schował do 
kieszeni!

— Jak donoszą dzienniki warszawskie 
wielki obraz Matejki „Bitwa pod Grun
waldem i Tanueubergiem", ukaże się w 
Warszawie w drzeworycie wykonanym 
w zakładach Ungra a sani Matejko robi 
rysunek na drzewie. Rycina wielkich 
rozmiarów zdjęta z tego obrazu ukaże j 
się na przyszłorocznej wystawie 
sklej.
--  D. 15 paź. zgorzała fabryka 

łek p. Andrzeja Krygra w 
pod Szydłowcem a straty obliczają na 
12,000 rubli. P. Krygar właściciel Reu- 
cowa i fabryki żelaza: huty szklarskiej j 
zapałek, należy do przedsiębiorców 
znakomitszych Królestwa Polskiego, i 
nadał on wielki popęd przemysłowi 
przed powstaniem roku 1863.
-- Donoszą do W i o k u z Szydłowca, 

że okoliczni włościanie wykupują zboże 
i dobrze je płacą, aby się pozbyć rubli 
papierowych; zrobili też żydom kouku- 
rencyę.

— Dochód z wystawy „Pochodni 
Nerona'* Siemiradzkiego w Warszawie 
wynosi już 5000 rubli.

NOWY DOKUMENT
Barbarzyństwa Moskie

wskiego.
JFiadome są moskiewskie rozpo

rządzenia, mające na celu zniszczenie 
i wytępienie języka polskiego, najpię
kniejszego i najbardziej wykształconego 
ze wszystkich słowiańskich języków 
w którym napisane i ogłoszone zostały 
najszczytniejsze arcydzieła, a którego 
literatura bogatszą jest i wieeej druków 
zawierająca, niż wszystkie razem wziete 
inne słowiańskie literatury, jak to udo
wodnił K. Estreichter w swojej monu
mentalnej Bibliografji.

Rozporządzenie Potapowa, ienerał- 
gubernatora wileńskiego, zabraniajace 
mówić po polsku na ulicy, w sklepach, 
W miejscach publicznych a które zasto
sowano w całej Litwie, na Wołyniu, 
Podolu i Ukrainie, dotąd nieodwołane. 
Według tego rozporządzenia karzą za 
przemówienie po polsku 25 rublami.

Wieloletnia praktyka przekonała 
rząd moskiewski, iż pomimo tak srogie
go i niebywalnegi w świecie prześlado
wania, nie osiągnął swojego zamiaru.Ga
zety moskiewskie wyznaja otwarcie, iż 
wyniszczenie narodowości polskiej nie 
dało sie żadnymi gwałtami przeprowa
dzić, że języka polskiego usunąć nie 
zdołano z użycia i że znioskwiczenie nie 
postąpiło naprzód. Nadano tylko pro
wincjom naszym wschodnim pozory mo 
skiewskie, lecz w rzeczy samej pozo
stały one polskiemi.

Otóż zdawało się, że po nieuda
nych próbach, w chwili gdy rząd mo
skiewski wobec Europy podniósł cho
rągiew słowiańską i ujmując się za 
Słowianami przeciwko Turcji, ogłosił 
się obrońcą wolności wyznania, aut«no- 
mji ’ jęzJ’ka Bułgarów, Serbów i innych 
Słowian, zdawało się, powiadamy, iż 
przynajmniej wtej chwili zaprzestanie u 
siebie prześladować wiarę Polaków, ich 
język i ich prawa. Tymczasem tak 
nie jest. Iwan Groźny w XVI w. na
zywał Tatarów ludojadami za to, że 
niewolników w jasyrze pędzili do roboty, 
sam zaś u siebie piłować kazał na dwo
je córki nienawistnych bojarów, rozry
wał powrozami ich zony, samych zaś

Bióro Kart Okrętowych, Weksli 
Ściąganie Należytości, 

Mo. 95,, 5-ta Avgi 
w CIII4A<«<».

Wyrabia PEŁNOMOCNICTWA Ścią
ganie SPADKOB1ERSTW i Naleźyto- 
ści z Niemiec, Austryi, GALIO YT 
M Tawii. PASZPOR I A, WEKSLE ua 
Berlin, Wiedeń, Pragę, Kraków i Lwów. 

Karty Okrętowe i Bilety Kolejowe.
Ce« »!•* c® królewski Konsula! 
dla Austryi, Węgier, Czechów, Galicy 
Moraw ii i t. d.
No. .95, 5-th Ave
 W budynku Stalls • Zeltung.

CHICAGO . „

Grunta Kolei Żelaznej. , Chicago. Alton & st. louis
Towarzystwo Illinois Central Ko

lei Żelaznej ma do sprzedania po niskiój 
cenie i z łatwą wypłatą 300,000 akrów 
dobrych płodnych farmerskich gruntów, 
w południowej części Stanu Illinois — 
gdzie klimat jest umiarkowany i zdrowy.

W Radomiu, Illinois jest wielka po
myślna kolonia z Polaków, Niemców i 
kilku Amerykanów. Dobra katolicka 
szkoła, prowadzona przez księdza Jana 
Wołłowskiego.

Po bliższa informacje trzeba się 
głosić pod adresą:

1*. Daggy, Land Commissioner, 
Room 11, No. 78, Michigan Avenue,

CHICAGO, Ills, 
lub do John B. Turchin, 

RADOM, His.

Pan grodziński gubernator zawiada
miając pod dniem 22. grudnia roku bie
żącego za nr. 7184, że o ile mógł sie 
przekonać, w aptekach gubernji gro
dzieńskiej język rossyjski zastępuje się 
polskim albo cudzoziemskim, jak np. na 
sygnaturkach lekarstw i rozmaitych o- 
głoszeniacb, które drukują się w języ
ku polskim lub francuzkim, nakazuje 
zarządowi lekarskiemu wydać bezzwło
cznie rozporządzenie, aby jeżyk polski 
i cudzoziemskie zostały usunięte (izgua- 
ny) z używania w aptekach powierzo
nej Jego Ekselencji gubernji, a używa
nym był bezwarunkowo i wyłącznie ję
zyk rossyjski^ prócz tylko nazwy me
dykamentów po łacinie, i środków za
pisywanych wprost z zagranicy z ety
kietami drukowanemi w obcych języ
kach, i zarazem nakazuje ostrzćdz n- 
trzymujacych apteki, że w razie niewyko
nania tego rozporządzenia natychmiast 
doniesionera będzie Jego Ekscelencji dla 
pociągnięcia winnych do odpowiedzial
ności.

„W skutek tego wydział lekarski) 
rządu gubernjalnego zaleca W. Panu 
ogłosić bezzwłocznie powyższe rozpo
rządzenie utrzymującym apteki w mie
ście Grodnie i zobowiązać ich piśmien
nie aby w aptekach był używanym wy
łącznie język rossyjski, oprócz kopji 
recept na sygnaturkach, które się fiszą 
w jeżyku łacińskim, i środków zapisy
wanych wprost z zagranicy ż drukowa
nemi etykietami w obcych językach, 
które to piśmienne zobowiązanie należy 
przedstawić do zarządu lekarskiego i 
mieć nad tym przedmiotem srogi na
dzór — a w każdym razie w wypa
dku nie spełnienia niniejszego rozpo
rządzenia donosić natychmiast zarządo
wi wydziału lekarskiego. (Podp.) Peł

 niący obowiązki grodzieńskiego gubern
jalnego lekarskiego inspektora, dr. tned’ 
Rej polski.1 
niami.

Z", r^ca-nj- uwagę chca 
y;n bprowBilziA 
i-'—
ci 61 z

Hun okrętowych 
uioiua destać z wszy;

ODEZWA!
I>o Polaków w Filadelfii 

1 okolicy!
T. B. P. Kościuszko, oznajmia ni- 

niejszem Rodakom, iż kto sobie życzy 
wstąpić do tegeź Towarzystwa, może to 
uczynić za opłaceniem ‘ $ 3,00. Prawo 
o służy do Stycznia (włącznie) 1878 r 

JULIAN SCHEJNERT.
Sekretarz

PKLSY WS€H<H»A I 1.
1 XACHO»WIk«

W Jeleniu pod Gniewem panuje 
tyfus; na który już kilka osób umarło.

— W B i s k u p c u spalił się dnia 20 
października w nocy7 dom mieszkalny 
wdowy Obali. W czasie ostatniego jar- 
maku przybyła tam dotąd banda złodziei 
kieszonkowych z Bydgoszczy i bardzo 
wielu okradła. Na wieczór udało się 
jednak żandarmom jednego mężczyznę i 
trzy kobiety, kiedy już pociągem odje
chać chcieli, pochwycić i do więzienia 
suskiego odstawić.

. MaiewsŁi,
559 NOBLE STR., 

Chicago, 111., 
DENTYSTA i Dr. ua OC%Y.

Ma na składzie sławne na cały świat 
patentowane medycyny na wszelkie cho
roby dorosłych i dzieci, wewnętrzne i ze 
wnetrzne; choroby sekretne leczy prędko 
skutecznie. Mieszkającym w country za- 

opisaniem choroby posyła lekarstwa.

. ao 
. . 30

Angielski i An- 
•#8,50

5 tomów 10.(X)
75

ną 
nie.

Przywiezie do domu 
beczkę ręczy — lub też 
podoba odbiera i inną 
pieniądze zwraca.

NEKBOŁOGJA.
f Ksiądz Teofil Smilkowski umarł 27 

paźdz. w Wojcinie pod Strzelnem.
f Paulina Chełmicka umarła w Po

znaniu 4 list.
f Księżna Sułkowska z hrabiów 

Aleantara, żona ks. Antoniego ż Wiel
kopolski, zmarła w Spa. 29 październi
ka.

j- Anastazya, żona Józefa Wieczorek 
po 5 miesięcznej chorobie umarła w 
Gold Creek 23 listopada.

LINE.
Główne bióro 
w Chicago Ills.

Zwruiamy uwac? cllf. 
yni -prowadzić swye 
krewnych, lub przyja 
r..Ał i.’.'-opy do Ame|

BRACIA SOKUP,
Hurtowny i częściowy
SKŁAD

i BUDULOOWYCTI

GALICJA.
— Okropny pożar nawiedził miasto 

Kamionkę 29 października, 50 domów 
w śród mieścin spłonęło.

D? 21 paźdz. zniszczył pożar w 
Czukowie w powiecie Samborskim 33 do
mów włościańskich z całym dobytkiem. 
Szkoda wynosi około 20,000 złr. W po
żarze tym zginęło tzieoko 7-letnie. W 
powiecie Sokalskim zgorzało d. 12 zm. 
w Poturzycy 7 osad; szkoda wynesi 6, 
000 złr. ogień miał być podłożony. W 
tymże powiecie spaliło się w Tartakowie 
z. m. 6 domów żydowskich, a szkoda 
wynosi okołu 4,000 złr.

- Kraków 25 paźdz. W zakładzie 
Sióstr Felicyanek na rogu ulic Mikołaj
skiej i Krzyżowej (dom niegdyś śp. 
Russanowskiej), istnieje od lat kilku 
szwalnia bielizny pod kierunkiem zdol
nych nauczycielek z Warszawy i Pary
ża a nadzorem klasztornym. Szwalnia 
ta daje zarobek ubogim dziewczętom i 
wychodzą z niej uzdolnione uczennice. 
Chetnie też rodzice ubodzy powierzają 
temu zakładowi dzieci swoje, mając 
kojmic opieki i troskliwości o ich 
bro, obok skromnego a uczciwego 
robku. Zakład ten przeto zasługuje na 
względy publiczności. (Czas.)

cenie
569 Milwaukee Ave. 
Za każdą beczkę gwarantuje się 
Przybadźcie i przekonajcie się. 

Nickels & Oo.

Do pani Harriet M- Skidmore- ’ 
(Enfant de Mariej. *)

Pół knit ziemskiej dzieli nas obie, 
Dzieli nas przestrzeń bezdennych fal! 
Zkąd-że ta iskra współczucia w tobie? 
W twój zacnej piersi co budzi żal*

Ach! jedna gwiazda w górze nam świeci, 
W pośród odmiennych żywota dróg! 
My obie wierne MarJI dzieci, 
Prawda nam hasłem, a celem Bóg!

Z ziemi wygnania dzięki ci niosę, 
W imię ojczyzny tak drogiej mi. 
Za twego słowa ożywczą rosę, 
Co tak uroczo w mem sercu brzmi.

Znasz Polskę naszą słynną po świecie, 
Przedmurze wiary przez setki lat, 
Ty jak ja wierne Marji dziecię, 
Rzucasz nam w darze pamięci kwiat.

Bmutna wygnanka ślę tobie dzięki! 
Imię Kościuszki dobrze ty znasz! 
Ty wiesz jak dzielnie przyłoży! ręki, 
B.V górą sztandar utrzymać wasz!

Ty wiesz jak mężnie dzielny Jan Trzeci 
Odparł pohańce od Wiednia bram, 
Ach! bo wierne Marji dzieci, 
Jeden do serca głos szepce nam!

Ty zrozumiałaś, czem moja skarga. 
Nie głos to pychy, ni gniewu szał, 
'J’o ból, co piersią narodu targa, 
Pod pociskami stóletnich strzał.

To wykrzyk grozy, gdy jarzmo gniecie 
Wolnego ludu zdeptany kark. 
Tyś zrozumiała, Marji dziecię, 
Moc mej boleści, gorycz mych skarg.

Ach! tyś pojęła, że w inej żałobie
Nie wola rozpacz o Polski byt, 
Ze ja nie plączę umarłej w grobie, 
Lecz nowej zorzy przeczuwam świt.

Czarę ofiarną dawnych stóleci, 
Swą krwią dziś wierny dopełnił lud, 
Pięimy Hozanna! Marji dzieci, 
Pod okiem naszym spełnił się cud! **]

Z dwóch krańców ziemi wołajmy, siostro: 
„Boże! dzień sądu, dzień łaski zbliż!
Cierń w czoło wiernych wpił się tak ostro, 
Barki ku ziemi nagiął im krzyż!

Skiń, a wnet jarzmo z karków im zleci, 
Pęta stóletnie spadną im z nóg!“ 
Wołajmy z wiarą, Marji dzieci, 
A cudem łaski odpowie Bóg!

Gry/.
*) Harriet M. Skidmore, utalento

wana poetka amerykańska, zamieszkała 
w San Francisco, przyjaciółka Polaków. 
Niedawno wyszły toni jej poezji za wie. 
ra utwory wielkiej wartości. Przetłu
maczyła ona na angielski jeżyk wiel
kiej piękności i siły wiersz pani Sewe
ryny Ducbińskiej, zaczynający się od 
słów: „Będę psem**7 Wiersz ten nasze 
czasopisma codzienne przed kilku mie- 
siacami drukowały; był on napisanym 
w odpowiedzi pewnemu .Moskalowi, któ 
ry znakomitą autorkę nasza w namię
tno.; nienawiści do Polski nazwał psom 
polskim, kąsającym Moskali. Wiersz 
pani Duchińskiej przetłumaczony na 
angielski język przez panią Skidmore, 
zrobił ogromne wrażenie na amerykan- . 
skiej publiczności.

♦*) Prawdziwy cud objawił się w * 
bohaterstwie męczeńskiem unitów około 
miasta Chełma. Gabinet angielski 
świeżo przypomniał światu „Blue book*’ 
przedstawionej parlamentowi to duchowe 
odrodzenie sfę ludu wieśniaczego w 
Polsce w duchu czystko katolickim; ten 
to właściwie żywioł zapewnia tryumf 
Polski, nawet pod względem polityez 
nynl. (Z Ruchu Literackiego.j

Pierwszćj Księgarni Polskićj w Ameryci 
Władysława Dyuiewicza 

narożnik Noble i Bradley ulicy. 
CHICAGO ILL.

Książki sprowadzane z Europy.
Do nabożeństwa:

Serce moje, książka do nabożeństwa
Grzesznik do Boga
Miesiąc Marji
Zbiór Nabożeństwa
Mszał . . . .
Harfa Duchowna
Przewodnik duszy do nieba

' Kancjonał katolicki
Życiorys św. Jadwigi 
Żywot ś. ś. Krystynów 
Żywot św. Wojciecha 
Pisma św\ Augustyna 
Święci Cyryl i Metody 
Spowiednik dzieci 
Woda święcona w 19 wieku 
Biblja czyli pismo święte, trzy tomy. 
Książka kalwaryjska wyziacane brzegi 
Książka do nabożeństwa Arcybiskupa Dunina, wyda
nie dla kobiet $1.75 
Taż sama pięknie wyzłacana . . .$2.20]
Manna czyli zbiór osoliwych nabożeństw i pieśni 
pięknie oprawna i wyzłacana . , $1.60
Aniól Stróż, książka do nabożeństwa z 
kiem, pięknie oprawa i wyzłacana 
Żywoty SS. Pańskich przez ks. Skargę w 
skorkowej oprawie 

1 rozmaite książki do nabożeństwa: 
Angielskie, Francuskie i Niemieckie.]

Dzieła Literackie.
Poezy'e—Powieści Historyczne—Dzielą Naukowe 

Nauka Poezji H. Cegielskiego . . . 4,30
Fizyka Ganot’a • . 6,00
Tysiąc nocy i jedna, 12 tom. w p. o 9,00
Przyjaciel dzieci, książka <lo czytania dla wyższych 
szkół  
Galicja czyli rok 1863 i 1864 
Rozmowy niemiecko-polskie 
Niemiecko-angielski dobnetczer 
Sęk Bolesław, Ośla Góra . ...
Robinson Kruzoe 
Kasper Hauser czyli opis nieodkrytych tajemnic 
Talmud o trojakim kościele żydowskim 
Historja Kalwarji zebrzydowskiej 
Historja o Gryzeldzie i Margrabi Walterze 
Koenigsdorfera kazania 4 tomy 
Ahna nowa praktyczna metoda wyuczenia się po 
angielsku ... ... . . 1,50
Lutnia 2 tomy . . . . . 3 00
Bartsch wspomnienia podróży do Kairu i Jerozo
limy ...... 2,2a
Semjotyka, czyli wiadomości praktyczne o chorobach 
ciężkich i śmiertelnych ... • L^O,
Ostatnie chwile rewolucjonisty na śmierć wskazanego | 
podczas zamachu stanu na Napoleona

I Poezje Krasińskiego 3 tomy 
Ita hrabina na Toggcnbergu . ...
Barjonista Zygmunta Kaczkowskiego 3 tomy 
Sto nowych powiastek Jachowicza 
Poezje Lenartowicza 2 tomy 
Obrazy Lenartowicza . 
Dzieła Felińskiego w [dobrej oprawie] 
Dzieła Hrabiego Skarbka 7 tomów 
Uwagi Prawdziwca Chotomskiego 
Do wszystkich Polaków .... 
Kolonie Polskie .... 
Emigracja Polska od roku 1831 do 1863 
Ludzie Ludziska — wspomnienie Kapitana 
Kwiat Prerji, powieść z przygód w Ameryce 
Nowakowskiego Joknsernia ....

I Pan Tadeusz [dzieło Mickiewicza]
Jaskinia Beatusa .... 
Dziadek do orzechów . . . .
Skarb Bobowy i Kwiatek groszku 
Obrazki rachunkowe dla pilnych dzieci 
Jałmużna czyli powieść o przęnicy 
Pamiątki Kazimierza Wielkiego 
Wiadomości o uratowaniu osób nagłą śmiercią 
rających . . ....
Rad}' i nauki lekarskie dla nie lekarzy 
Wspomnienie Kapitana Wojsk Polskich 
Złota ksążeczka Marcina Kruka 
Nowe wiązanie Helenki 
Praktyka gospodaska .... 
Historja biblijna starego i nowego testamentu z 
rycinami . . . ...
Belarmiu o siedmiu słowach . • .
Obrazki Missyjne z wszystkich krajów i wieków . 75 
Dziennik Pielgrzymki do ziemi św..
Rozmowy dzieci wiejskich 
Szkaplerz wiarusa 
Pisanki wielkanocne 
Zycie i przygody Henrysla 
Chodźki dokładny Słownik—Polsko 
gielsko—Polski, pięknie oprawny 
Wernychora, Wieszcz Ukraiński 
Komedye Alexandra hrabiego Fredry 
Płacz i Narzekanie Ojców Stych

W jeżyku czeskim.
Prupravna Mlnvnice Ąnglickecho Jazyka s Priklady a 
vyslovnosti • • .... 2,30

W języku angielskim.
Książka doktorska dla użytku domowego gdzie w 
bliskości nie ma doktora.
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— Przewodniczący reprezentacji 
śeielnej w Kościanie, p. Lauren 
t o w s k i został przez sad przysięgłych 
w Lesznie skazany na 8 miesięcy wię
zienia za to, że p. Brenkowi odmówi! 
prawa nad cmentarzem katolickim, co o 
sądzono juko zakłócenie spokoju publi
cznego.

— Kamieniec dr. Koszutskiego 
Wiedeński) nabyła 6 listopada na 
ście pani Antoni na" 
w s k a za Mr. 423,000.

— Ks. Walenty Cieśliński skazany 
dnia 3 listopada przez sad powiatowy w 
Trzemesznie za wysłuchanie w Orcho
wie jednej spowiedzi i udzielenie chrztu 
św. czworga dzieciom w nagłej potrze
bie na 250 marek grzywien lub 50-dmo
wę wiezienie.

— Budowę wysuniętych fortów pod 
Jeżycami i Górczynem (Nr. VII i 7X.) 
doprowadzono ubiegłego lata tak daleko, 
że ukończono wewnętrzne raury i za
sklepienia. Przyszłego lata mai i być 
ukończone mury zewnętrzne a r. 1879 
wewnętrzne urządzenia. Przy forcie pod 
Junikowem (Nr. VIIL) odprowadzają c- 
becnie do niżej położonego Junikowa 
wodę źródlaną za pomocą rur glinia j 
nych.— Przy budowie fortów pod Sta- ) 
rolęką i Łącznym młynem napo.kuno ! 
przy kopaniu fundamentów na znaczne j 
trudności; znajdują się tam bowiem gru- ! 
be pokłady bardzo twardego piaskowca, 
który rozsadzać musiano uabojamy dy- 
namitowemi; Z wielkiemi także trudno I 
ściami było połączone kopanie pokładu 
gliny garncarskiej.

 g kościoła w Ujściu skradziono w 
nocy na 2 listopada cztery kielichy 
wraz z czterema patenami, naczynie do 
zachowania oleju św. i blaszaną skar
bonkę; druga skarbonkę otworzono. 
Złodzieja dotąd nie wyśledzono.

Szanownym mym Kund.im, jak i ca- 
łćj Publiczności oznajmiam, żc moja 

Fabrykę Octu i Marynatów 
nrzeniósłem do nowego budynku, 
No. N. Desplains Str. 

pomiędzy Lake i Fulton Strs.
Będę jak do tych czas tylko czysty 

nie fałszowany Oeet fabrykować, po kló< 
ry proszę się zgłaszać.

Mam ua składzie znaczne przysp08"- 
hienie marynatów (zaprawione o- 
górki). które polecam po najprzystęp 
niejszój cenie.

Jon C. Meyer.

TO W A R7ASTMO 
PUŁAWSKIEGO w Chicago,

Kancelarya (office) na rogu Blackjj 
hawk ulicy i Elston 7?oad u Stanisława 
Badury.

Kandydaci, którzy pragną poznać konstytucje 
i prawa tego Towarzystwa, albo wstąpić do niego, 
niechaj nić zgłaszają do Stanisława Badury lub do 
Jaua Chorzcwskiego, 35 Bradley Htr., lub do sekreta 
rza Karola Kaczora, 16 Fox Place.

Towarzystwo udziela zapomogę w razie choioby 
. i po spaleniu domu lub sprzętów ubezpieczonych w 
I tym towarzystwo. Dyrektorzy Towarzystwa schodzą 
I sięregularuie w drugi poniedziałek każdego miesiąca 

do ob. Lnanislawa Badury na mityngi, poczynająć od 
i godziny 8 wieczorem, i tam zgłaszać się mają appti 
i kanci i wszelkiego rodzaj a interesowani. - -

 

E.N. Freshman & Bros.,
Advertising Agents,

186 W- Fourth St- CINCINATI, O-, 
Art* a uthorized to receive advertisements for this paper 

Estimates furnished free upon application.
Send two stamps for our Advetisers’ Manual.
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 Zwracamy uwagę tym, którzy po
cztą przesyłają pieniądze przez Money 
Order, aby tych kwitów u siebie nie 
zatrzymywali, tylko posłali temu, któ 
emu pieniądze mają być wypłacone, bo 

w Ameryce żadna poczta boz odbioru te 
go kwitu pieniędzy nic wypłaca.

Ktoby chciał komu piękną kaiążk- 
Gwiazdkę kupić, powinien za 

I wezasu pisać po nią, aby można podług 
życzenia i nazwisko w książce wydru- 
wać i gdyby miało książek oprawnych 
zabraknąć, było dość czasu dać 
introligatora do oprawy.

Książka do nabożeństwa, obejmują
cą 450 stronnic dobrego własnego dru
ku, zawierająca nabożeństwo na cały rok 
Pański, do mszy śtej, Litanie, Gorzkie 
żale, Stacye, Nieszpory łacińskie, 42 
pieśni polskich i 6 łacińskich, kalenda- 
rzyk i. t. d. i. t. p. wyzłacana, w skórkę 
oprawna, kosztuje 8 1.50; wyzłacana w 
płócienko oprawna $ 1.00; niowyzłacana 
w płócienko oprawna c. 75. Książka ta 
est osobnego wydania dla mężczyzn i 
osobnego dla kobiet.

IFydrukowanie nazwiska w książce 
kosztuje 10 cen Jak również zwra
cam uwagę na książeczki do nabożeń 
stwa dla dzisci, „Kwiat niewinności'1 
zajmujące 128 stronnic; tak samo osobne 

dla chłopców i osobno dla 
- . .i o.f
35 cent.
wszystkie książki są umie- 
katalogu. —

H’. Dyniewicz.

PALETOTY!
Kupujcie wasze PALEIOLY 

dla mężczyzn i chłopców.
NAJTAŃSZE JAKIE ZROBIĆ MOŻNA.

My ofiarujemy paletoty dla mężczyzn wszelkiego 
ozhiiaru, ekstra długości, podszewka z sukna w 
kratki, aksamitny kołnierz, i szyte najlepszemi ni

ćmi Inlannemi za 
Oxford mixed...........
Dark broken check........
Best heavy felt..............
Chinchilla............................
Fur beavers ................................. .. « «u,uu.
Beavers in Blue, Brown Olive and Black, 

$13.50, 14.00 i $18.60.
My także marny pożądaną mode z 

paletotów; Meltons, Basket Cassimeres, 
Diagonals, &C. z najnowszego Wyboru 
i po najniższej cenie jakie mogą być 
znalezione w mieście. W rzeczy samej 
jeżli chcecie co kupić dla mężczyzn i 
chłopców możecie dostać

Taniej, 
l^epiej zrobione i 

Laeplej do twarzy! 
idąc w promt do fabryki.

Nasz zakład posiada przestrzeń z piętrow więcej 
jak akier. My zatrudniamy parę set ludzi i jest, to tylko jeden

SKŁAD UBIORÓW
w m eści w którym4 maszyny parą są prowadzone

Clement & Saver. 
416, 418,420, 422 1424 

Milwaukee Av.
Pierwsza, zwyczajna i tylko je

dna mocno trzymana cena gotówką pła
cona w mieście.

Pieniądze zwrócone są za rzeczy, 
się wam niepodobają.

Aby przyjść w pomoc do wydsnia 
Hisloryi Polskiej napisanej przez p Jo
zefa Chociszewskiego w Poznaniu p. 
Michał Tyma z Baltymore Md. opłacił 
prenumeratę do 20 września 1879 r. |

CHICAGO KANSAS PITY I DENVER 
Linia Kolei Żelaznój.

Przeszło godzinę prędsza od iniu*j’ 
Z Chicago do Memphis, Mobile, New Orleans 

wszystkich punktów na południe,
Najkrótsza linia do Texas przez 

j St. Louis.
Bez zmiany wagonów między J Chicago 

a Joliet, Chenoa, Pontiac. Bloomlgton, Peoria, Jack 
aonville, Springfield, St. Louis, Kansas City, Alton 
Moberly.

ŻADNA INMA KOLEJ NIE UTRZYMUJE 
Pulmana wagonów nocnych i parlorow między Chi 
cago i Springfiell, i między Chicago 1 8t. Louis. 

I Restauracya w wagonie, 76 centów danie.
Dzienne pociągi nie zmieniają się .ani teł nocr.\ 

wagony Pulmana na tej linii między Chicago a Kan 
sas City.

Na tej kolei są oddzielne wagony z kolyszącemi 
się krzesami, za co nie »ynag» sią ekstra zaptaty,

O DWIE GODZINY najkrótsza droga z Chicago 
do Kansas City, Denver, Pueblo i wszystkich pnnj 
Któw na zachód od rzeki Mississippi.

Zmniejszona cena 
tykietów tam i napowrót [round trips] z Chicago do 
3t. Louis, Hqt Springs, Denver. Pueblo i wszelkich 
rezydeneyjw Rocky Mountains.

J. C. MCMULLIN, General Superintendent, Chicago 
JAMES CHARLTON, General Passenger A Tick,- 

Agent, Chicago

stary Mo. GO9
AVEIVTUE, 

Poleca swój wielki 
i Trzewików

.... cenie. Przybadźcie 
Ziej pójdziecie kupić. 

MILWAUKEE IV E V i T

ALLAN
20 pierwszćj klasy
parowców.

Telegraficzne windo- , 
mości o stanie każde- y 
go do tej linii należą 
cych okrętów odbiera, 
my cztery razy w ty 
dzień latową, por ą

, __ ,____ _ z wszys-t-lj
tkic . punktów pomię-^ , . .... .
dry Liverpool, Quibcc, - » b>
Port land,Baltimore. Ha ** ■’ ••gfe-
mburg,Bremcn,Stettin. - 42 dolary*
Po wszystkie inform icye trzebcie zgłosić do Allan&Co. Ajentów,74 g.^Salle Str., 

albo <io Ła Bliy_WlK Milwaukee ^yę. _ ( HH AGO.______

George Muelilhaus
No, 819

MILWAUKEE
V >114 c > t: > : u > t : r
SKŁAD Botów u 
po bardzo zniżonej 

przekonać się za nici gdzie i 
No. 819. stary No. 609.

J. Dankowska
AKUSZERKA,

Oświadczam Szan. Polskićj Publi
czności, iż zmieniłam moje mieszkanie z 
Liberty str. Nr. 58, na

529 Noble ulice,
blisko Milwauke Ave.

Jako praktykowana i w starym 
oświadczona.

AKUSZERKA 
poświęcam usługi swe łaskawej publicz 
ności. W tym kraju praktykuję już la 
7 O szczerą życzlliwość upraszani.

Czytelnia Polska. 
•Aa czas zimowy.

Mając bibliotekę złożoną z kilku
dziesięciu dzieł polskich, przeznaczoną 
do czytania dla Polaków w Chicago i 
okolicy zawiadamiam, że jak w poprze
dnich czasach zimowych, tak i teraz 
będę wydawał książki do czytania za 
wstawieniem kaucyi po S 5. i opłaty 
miesięcznej po 50 cent.

Polacy mieszkający w oddaleniu od 
Redakcyi Gazety Polskiej, którym by 
było uciążliwie przybywać każdy raz 
po inną książkę, niech się w 
kilku zmówią i po $ 5. kaucyi złożą’ 
a w wartości wpłaconej kaucyi, książki 
odbierać będą.

Bibliotekę, którą obecnie posiadatę, 
powiększę rocznikami tygodniowych 
czasopism, które odbieram jak np. Ruch 
Literacki, Pielgrzym, G wiazdka Cieszyń
ska, Gazeta Górnoślazka i inne, mieszczą
ce w sobie piękne historye.

Jednakowoż zwracam uwagę, chcą
cym do czytelni należeć, aby w ozna
czonym tylko czasie do czytelni się za
pisywali i książki odbierali.

Mając za dość do czynienia z re
dagowaniem Gazety, zajęcie się czytelnią 
zleciłem memu synowi, który- uczęsz
czając do Gimnazjum, tylko od godzi
ny 5 tej po południu i przez cały wieczór 
będzie się mógł tą sprawą zajmować.

Katalog czytelni jest osobnie druko- 
kowany, do którego należą dzieła nie 
podawane w katologu książek do sprze
dania.

Na liczne zapytywania rodaków co 
się w Arakansas, gdzie jest założona 
Kolonia Polska rodzi, nie mogąc wszy- 
sktkim listownie odpisywać a tern bar
dziej że wielu ani znaczku pocztowego 
na odpowiedź nie załączy — odpowia
dam w Gazecie:

Będąc w miesiącu maju wraz z de
legatami, widziałem u dawniej już tam 
zagospodarowanych farmerów na ich ro
lach: przenicę, żyto, owies, jęczmień, 
tatarkę, perki i różne ogrodowiny—tak 
samo jak w Polsce a przytom bawełnę 
i trzcinę cukrowa. Widziałem dużo 
drzew owocowych rożnego gatunku cho- 
dowane w największym nieporządku, 
pszezelnictwo jeszcze w gorszym a by
dło, owce i świnie chodzące samopas. 
Gdy byłem z pierwszą wyprawą kolo
nistów nigdzie nie jeżdżalem po farme
rach bo musiałem dzień w dzień j.i- 
żdżać do Little Rock, aby jak najprę 
dzej’ sprowadzić pozostałe kufry z po
ścielami, gdzie przybyłe ze muą familie 
przez kilka dni inusiały leżeć na gołej 
podłodze, bez żadnego przykrycia. Do
dać musze do płodów że w ten czas 
jadłem i kapustę, którą kupiła moja 
matka od tamtejszego farmera, płacąc po 
pięć centów za główkę.

Co do uprawy, nie wiem jak kto 
mocny w sile lub też w worku, aby do 
karczowania nająć, donieść tylko mogę 
co mi mój szwagier Karol Szefler przed 
dwoma tygodniami pisał w prywatnym 
liście, że już mają razem z ojcem dzie
sięć akrów wy karczowane i zorane, po. 
rem mieli siać przenicę i żyto. Nadmie
nić muszę żo mój szwagier z ojcem 
nie są tuk mocni aby do roboty mogli 
nająć, tylko sami do spółki pracuja. 
Po zasiewie mieli płot grodzić 
znów dizewo karczować aby r_  
w lutym korne i co więcej siać i sadzić.— I 
rn -------41-- -- -J • ’•

Chodźcie! Przekonajcie się!

Walenty Piotrowski.
Krawiec męzki 

w MILWAUKEE.
No. 350 Milwaukee str. 

poleca sie rodakom, zapewniając, że u- 
biory zdobrćj materji na miarę zrobione 
nie wiele drożój sprzedaje, jak inni tan
detę na w pół z bawełną. Gotowe ubio 
ry sa każdego czasu do wyboru.

Joseph Głoskowski
Notarjusz Publiczny

Wyrabia prawnie kontrakt}’, hipo
teki, testamentu i wszelkie inne dokumen- 
ta, do jego urzędu należące.

Podejmuje przesyłki pienieżne do 
starego kraju i wystawia plenipotencje do 
ściągania pieniędzy.

Ułatwia sprzedaż lub kupno grun
tów, pożyczki pieniędzy lub bezpiecz
ne ulokowanie pieniędzy.

Na zapytania przez pocztę na
tychmiast odpowiadam.

Jos. Gtos,iowskl.
RADOM. Washington Co., Ul.

James R. Doolittle Jr.
ADWOKAT
No. 77S. Clark Str. Izba 11BBUKABNIA

I
3? E O M Jt C 3^ ZMIANA ftiiriopaTGAZETY POLSKIEJ 1 A M,EJSCAr

WŁADYSŁAWA DYNTEWICZA

u potem 
mogli juz

To wszystko, co ja donieść mogę, 
szte i’



Dzierżycie! Firmę
H, Clnssenius & fomp.

1^/

     

 

 

 

 

knabe Pianos
BAUER
PIANOS

Listy Polskie na Poczcie, 
z ubiegłego tygodnia zaległe.
819 Brzuszkiewicz Jan.
820 Cedik Jan.
851 Karsicki Józef.
881 Nova Anna.
889 Rabinowski A.
891 Rudziński J.
913 Sinicki Paweł.
914 Skatedra A.
918 Stencel Zygmunt.
922 Sikora Jan.
930 Urbek Jan.
934 Wanacki Józef.
942 Wesołowski Józef.
948 Wodwerska Maryauna.

Konsul

Li-

Kapelusze czyści, farbuje i repeiuje.

będzie

J. D. LUNDY

o
S. Piotrowski

 

najtańsze fortepjany i organy

4

Karsie

dniach

— o.uu za tuzin. K
'• J Cebula 1.26—1.30 za beczkę.

Bank Niemiecki
i Kasa Oszczędności.
Dom Weslewy 

i ^rzcyrnwa <f)lireiiiauii 

125 — 5th Ave.
CHICAGO ILLINOIS

Wystawia weksle do NIEMIEC, ROSYI, POLSKI 
i t. p.

Wypłaty pieniężne podejmuje przez cesarsko - nie 
mieckie urzęda pocztowe.

Karty okrętowe na wszystkie najlepsze parowce 
jak najtaniej:
z Hamburga, Bremen, Antwerpii i t. d 
do Chicago i odwrotnie.

Procenta od wypłaconych pieniędzy do kasy 
oszczędności bywają najpunktualniej wypłacane, a 
kapitały mogą być każdego czasu bez po
przedniego wypowiedzenia odbierane.

Pełnomocnictwa prawne bywają wystawia 
ne i potwierdzane.

Spadkobierstwa [Schedy] ściąga się pod 
najtańszemi warunkami.

Przesyłkę prezentów na gwiazdkę załatwia się 
także.

czasu, bez 
tłucze sie 
znów na 
od trzech 
naliczono 
jestże to

piśmiennictwa 
nasze czasopisma i 
godniowych, lecz i 
gazetę, 
zależy — gdy wy piśmiennictwo 
raó będziecie, ]_
i ezęściśj gazety nasze w Ameryce wy
chodzić będą.

s. D. Childs Jr. &Ćo.
RYTOWNICY

RytujĄ Platy do drzwi, Sta
lowe Stemple, Medale, 

Różne Znaki &c, &s.
115 Franklin Str.

CHICAGO . Ul.

Zmiana Miejsca.
Dr. Paul A. Forster

Przeprowadził swój office wraz z 
z domową apteką, pod Ne.

712 Milwaukee Ave., 
corner Noble Str. 

jedne wschody u góry.

strony najznakomitszemu z naszych pi
sarzy. Pomiędzy innymi p. Stanisław 
JVegner w Poznaniu przygotowuje na 
ten jubileusz dzieło p. t. „Złote myśli‘ 
z dzieł J. I. Kraszewskiego zebrane. 
Bedzie to ciekawe i pouczające dzieło, 
zamknie bowiem w sobie prawdziwe zło
te myśli i zdania, wyjęte z pism jego, 
i przedstawi nam autora „Witoloraudy4,. 
jako mędrcj. Książka ta przypomina 
dzieło Gottschalla „Gedankeuhai monie 
aus Goethea und Sehillersschiifteu44 — a 
o ile nam wiadomo, będzie pierwszą po
dobną w literaturze naszej. ---  Dzieło
to wyjść ma droga subskrypcji a całko
wity dochód czysty (po opłaceniu druku 
i papieru) — ma iść na fundusz Kra
szewskiego.

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
Netu York 27 list. Samuel J.

Tilden upomina się o prezydentu
rę, podpierany ludnością Połu
dniowej Karoliny, której większość 
głosów była dla niego w r. 1876.

Washington 27 list. Okropne
zamieszanie powstało w kongresie, 
Większość głosów z 1876 r. przy
znana została demokratom. Pe
wien zacny południowiec powie 
dział w Kapitolu, że jeżeli de
mokraci dostaną dozór nad Sena
tem w obecnym czasie, Tilden 
będzie prezydentem Stanów Zje
dnoczonych jeszcze przed Nowym

kiem.

wygrane po $ 1,00. 
wygrane po $ 50. 
wygrane po $ 25.

Oprócz tego będą wygrywane roz
maite artykuły większśj i mniejszej war
tości, tak, że każdy los coś wygra, że 
każdemu, kto sobie los kupi, będzie 
sobie wolno takowy własną ręką ciągnąć 
z urny, lub też może ciągnienie tako
wego powierzyć dziecku, do tego upo
ważnionemu. Zamiejscowi mogą upowa
żnienie do ciągnienia przesłać na ręce 
znajomych lub krewnych, albo pozosta
wić zarządowi.

Bliższej informacji i tykietów do
stać można u proboszcza ks. Mielcuszne- 
go 560 Noble ulicy, u komitetu, lub o- 
sób do tego upoważnionych, a w szcze
gólności u gospodarza Hali.

Ks. A. Mielcuszny i Komitet.
Temu przedsięwzięciu życzliwi Ro 

dacy po za Chicago mieszkający, chcą
cy nabyć tykietów, niechaj z nadesła
niem pieniędzy za ilość tychże zgłoszą 
się po takowe wprost do ks. Mielcu- 
sznego 560 Noble ulicy, lub do Reda 
kcyi Gaz. Pol. Prosimy aby kilkuna
stu wspólnie zapisywali tykieta, dla 
mniejszych kosztów.

Tak Damskich, jako i męskich
Poleca szanownej Polskiej Publicbnos 
ci OrazZawiadamia,Że Wszelkie Obsta- 
lunki Wykonuje Jak Najakuratniej 
Po najprzystępniejszych cenach.

491. Milwaukee Ave.491
Pomiędzy Augusta i Noble Str.

AiiDrxej
539 NOBLE Str-

Naprzeciwko kościoła Polskiego, u 
utrzymuje dobre i zawsze świeże piwo 
dobre wina i likiery. 

Tawerna Polska 
W. Nowackiego, 

Jako i sala billardowa.

Trzecia Ulica N. 106
w AOWYM YORKU.

Dla czego kupować
Ubrania Szapowe?

Kiedy dostaniesz podług miary zro
bione dobrze i modnie, z najnowszych 
materyi, n. p. spodnie od $ 3 i wyźćj 
całe ubranie od 8 15 i wyżój — wszy
stko bardzo tanio ------ u

A. Kromolickiego, 
240 East 30th Str., 
NEW YORK.

ZEGARMISTRZ I ZŁOTNIK

Poleca swoje złote,Srebrne zegark 
wyroiy złotnicze na

NOBLE ULICY 283 
ROCMilwau kee a /s

Wielka „Ladies Fair“
i Loterya!

Na dobro Polsko - Rzymsko - 
Katolickiego kościoła Św. Trójcy 
w Chicago 111. przy Noble ulicy, 
odbywać się będzie co wieczór od 

26 do 31 Grudnia 1877,
W Halli 703 MILWAUKEE A VE 

blisko Noble ulicy.
Wstęp do halli 10 centów. 
Tykiety Loteryjne $ 100.

Główne wygrane stanowić będą: 
„Dom z lotąa, albo $ 750 gotówką,

2

Bardzo ważna nowina 
szczególniej dla Pola

ków w Chicago.
Chicagowska Tribune dnia 14 

topada b. r. podaje sprawę biskupa
O’Hara ze Scranton Pa. z księdzem 
Slack w Williamsport Pa., którą tu do
słownie przetłumaczoną na polskie przy
taczamy jak następuje:

„Ksiądz Slack.
„Sąd roztrzyga, że tenże był ofia

rą nieprawnego prześladowania*4
„Williamsport Pa. 13 listopada.— 

Sprawa ks. Slack przeciw biskupowi 
O-Hara, tocząca się przeszło sześć 
1 a t, została wreszcie roztrzygniętą na 
korzyść księdza Slack. Sędzia Gamble, 
jako kanclerz Sądu Pokoju, ogłosił dziś 
wypracowany wyrok, w którym twier
dzi, że wyKOnywanie władzy Biskupa 
wspomnionej sprawie nie opiera się na 
prawie kanonicznem czyli kościelnem, 
i że nawet, choćby prawo dyscyplinarne 
(karne) kościelne zezwalało na to, 
przecież przemoc taka mimo to musi 
być potępiona jako przeć iw na 
prawom krajowymi szkodliwa 
dobru obywateli. Wyższość prawa świe
ckiego nad prawem kościelnem jest do
bitnie wypowiedziana. W związku z 
tem, wyrok Sądowy opiewa, że usunięcie 
księdza Slack z urzędu, jako kara za 
przypuszczalną czyli domyślającą się 
obrazę, jest bezprawiem że zabronienie 
księdzu Slack wykonywania wszelkich 
czynności duchownych w Williamsport 
było niesłuszne i nieprawne. — Żąda
nie zaś dekretu, aby księdzu Slack 
przywrócono dawniejsze prawa, we zo 
stało tymczasem uwzględnione z przy
czyny, żeby to mogło być nieprawne 
zakłócenie rzeczy w obecnem położeniu 
Parafian w Williamsport. Punkt ten 
jednakże będzie publiczną kwestyą, je
śliby Biskup miał apelować do wyższe
go Sądu.“

Powyższy artykuł niech 
nauką dla Polaków w Chicago!

 w
Northwestern Hali

Przy CORNELL Ulicy No. 117.
Tykiot 25 centów.

Rozpoczęcie o 8 mej gozdini,-.

Zs. r A. K AMIASkl

SKŁAD
■^g^OBUWIA,

JAKO TO.-
BUTÓW, KAMASZY i TRZE

WIKÓW.
Tak Damskichjako i męskich
a szanownej Polskiej Publicznos

— MAGAZYN —

STROJOW I
KRAWIECZYZNY

Szanownej publiczności polecani mój ma 
gazyn Strojów krawieczyzny damskiój 
jako też skład bielizny gotowój dla Dam 
i Mężczyzn, wszelkiego rodzaju, po naj 
umiarkowańszych cenach.

Podejmuję się także wszelkich obuta 
lunków dlaBractw kościelnych, Towarzystw 
iako to: chorągwie, szarfy, rozety; rów - 
nieź ubiory ślubne dla panien.

Wszelkie obstalunki odrabiam punktu
alnie według życzenia.

442 S. HALSTED 8*.blizko 12 ćj ulicy Chicago-

Spis ksiąłek z drukarni Wl. Dyniewicza 
l.j Pośrednik Polsko-Angielek!, książka dla Polaków w 

Ameryce dla łatwego nauczenia się p » 
-< sku, z opisaniem każdego wyrazu jak sfe ai 

mawiać c ....
2.1 Zóity Generał
3.J Różaniec żyw 

dlitwami na • 
pieftniami ...................................................

Ta sama w mocnej oprawie  
4.1 Ludzie leśni i Wieszcze dzieci ............................
5. J Wyprawa na Sybir ................................................
6. J Ministrantura z dodatkiem dwuch pieśni naro

dowych ...................................................................
7. ] Gorzkie żale w cenie  w
8. J Katechizmy dla dzieci polskich w Ameryce .... 8

< Te same w mocnej oprawie ............................ t"
9. ] Ślub Królewski, Warszawa dnia 8-go kwietnia 1861

KONCERT Z TAŃCEM.
ŚPIEWAKÓW

Z West CHICAG 
Odbędzie się w niedzielę 

30go Grudnia

C KNOBELSDORFF & Co.
Mypoteki, Dom Wexlowy, Karty Okrętowe:

Biora zabezpieczenia od Ognia;
5th- Ave. Chicago Illinois.
Wypożyczają pieniądze na Hypoteki, wyrabiają dobre papiery na wy

pożyczenia kapitału.
Ściągają spadkobierstwa, wypłaty do starego kraju, uskuteczniają i wy

rabiają wszystkie rzeczy netarjackje.
Sprzedają Europejskie i tutejsze Weksle, Karty okrętowe na wsiy- 

tkie linje.
Płaca 7 procent od pieniędzy na czas wypożyczony.

Ń. B, W Biórze mówimy po polsku.
C. KNOBELSDORFF, 

Ernst J. KNOBELSDORFF,
Publiczni notarjusze i komisarze (of deeds) Hipotek w całych Stanach 
Zj ednoczony ch.

Prakty Jany
KiPELUSZNlk
11 W. RANDOLPH Sir.,

CHICAGO, - - ILLINOIS

Na niemieckich lub Angielskich okrętach z HAMBURGA albo BREMEN do NEW YORKU. BALTYMOKS 
albo PHILADELPHII wystawiam po najniższych cenach; zarazem pośredniczą w odsylkach pieniędzy do 
starego kraju. Najmniejszą sumę pieniężną przesyłam wprost do domu.

Antoni Scnermann.
___________________________________ róg NOBLE i BRADLEY ulicy, Chicago 111.

CENY TARGOWE.
W Chicago z dnia 27 listopada.

Masło 14 do 32. Jaja 8 —20. Kartofle 35—50 
y 1 żywe 7 ~ 9 za funt zabite 9—11. Stare kury 

’ za tuzin. Młode kury 1.00 — 2.50 za tuzin
Gę»i 6.00--.8.00 za tuzin. Kaczki 275 — 350 za tuzin

Wosk 2S — 26za funt.

JENETTA DE BENOIT
Bardzo mądra doktorka czyli lekarka. Na każdej 

chorobie zna się dobrze i wszystkie tajemne rzeczy 
każdemu wvjaSnl. Wie sprawy małżeńskie i wszelkie 
stosunki dziecińskie; na co się nie jeden dziwi, lecz 
jest znana i pomocna jak się wielu przekonało.

Kto nie może do niej przybyć, nfoch pisze a ona 
przyj edzie.

Mówi wszelkimi językami i mieszka 
188 8. Halsted Str., Chicago, 111.

Nad apteką.

SobolesHi.
Notarjusz Publiczny

kll 1 E° angielsku.’•<» M est Randolph str. 
 CHICAGO III.

Branch Boston
Skład ubiorów

po najtańszej cenie.
Szczerze dzielimy się z wami, a nie 

bierzemy żadnej przewagi- Wsystkie na 
sze 1'owary są sprzedawane po najtańszej 
c-nie. Mamy* Paletoty (overcoats,) 
Dams ie su;uie.

Na niedzielę mamy mocne Ulste* 
ru p* letoty, różne rzeczy i na po
trzeby, nietylko dla dorosłych ale 
także i dla dzieci, mamy także: Kape
lusze, Czapki, Buty i trzewi
ki. Towar który by was nie zadowól 
nił możecie go odnieść i przetmienić 
albo też wrueimy wara pieniądze. Jfa • 
my tylko jedną cenę, i to jest najtań 
sza.

528, 530, 532 
Milwaukee Ave. 

narożnik Rucker Ulicy.
Główny Skład: Clark 

ulica narożnik Madison.

 

Chicago, Milwaukee
& St.Paul kolej zelazna

Wielka jednostajna linia 
Chicago Północno-Zachodnia, 
na Wisconsin jtolnocna Totca.

Minisota, Dakota, Manitoba i Czarna Gorv, 
Przerzynająca piękne okolice, ze wspanialemi krnio 
brazann i łącząca wiele centralnych biznesowych, iako 
też do zabaw, zgromadzeń i przyjemności urządżoiiyc. 
miejsc; jest dogodniejsza, niż inne poinocno-zachodnih 

< »CS’^ago ł4CZ‘V 8i<J ze wszyst.kienii wsch dmen.i i południowemi liniami.
Dworzec [depot| jest na rogu Canal i West Madi

son ulicy — konne kary i doróżki nieustannie przy
chodzą i odchodzą do wszystkich miejsc w mieńcie

W mieńcie Chicago biuro jest pod No. 61 i 63 Clark ulicy.
Jedyna jednostajna linia

~ pomiędzy 
Chicago, Milwaukee, Sparta, 

LaCrosse, Winona, Madison, 
McGregor, Owatonna, St. Pau 

i Minneapolis.
Przechodzącą dolinę w wyższej częńci rzeki Mississi
ppi, wzdłuż brzegu jeziora Pepin, również i przez 
północną Iowę i środkową Minnesotę.

Pałacowe sypialnie a na dzień do rozrywki urzą
dzone wagony zaopatrzene w stnezne przewiotrznik 
na wszystkich jednostajnych pociągach.

A. V- H- CARPENT2B, 
Jen. agent pass, i sprzedawca tykietów.

S- MEE1LL, JNO- C-' GAULT 
Główny rządzca A«.’tjen. rządz.

t-iyfeS Ml S. HALSTED StrArrj CHICAGO.
Gtrzym tie dla sioi/ch ziomków skład

MEBŁT
Różuego gatunku i doboru; mebli 

uszkodzone naprawiają, jakoteż wyścielają 
kanapy, sofy i t. p.

American Line,
Ocean Mail Steamships.

Okryta jedynie tej linii ptyną pod standarem amerykańskim. 
Następujące: nowe, mocne, żelazne parowce pocztu we: 

PENNSYLVANIA, INDIANA,

OHIO, ILLINOIS.
Odbywają regularną podróż pomiędzy 

PHILAbELPHIA i LIVERPOLEM.
Zabierając pasażjerów 

e> najtańszych cenach do —
AMBURGA, BREMU i na odwrót z tychże, i innych miast portowych 

Na okrętach tych znajdują pasażjerowie wszelką wygodę.
Każdy ź tych okrętów zaopatrzony jest w dziesięć pływadeł więcćj do 
każdego czółna, jak po zwykłych innych okrętacn, i w 900 pławideł.

Pomoc lekarska i lekarstwa bywają udzielane bezpłatnie.
Pasażjerowie bywaja wysadzeni w Philadelfii do wygodnych dworców do 
kolei żeleznńj, gdzfe u rzędni y kompanji okrętowej i kolejowi chronią 
ich od natręctwa oszustów.

W Dworcu znajduje się Restauracja, bióro tykietowe i bióro wymiany 
pieniędzy, tak, że pasażjerowie jadący do Chicago, mogą wsiadać w prost 
na kolej po wyjściu z okrętu, a w wygodnych wyściełanych wozach 
przebywają podróż w jak najkrótszym czasie.

Tylsietów i wszelkich innych informacji udzieli:

Peter Wright & Sons, General Agents, 
119 East Randolph Str. Chicago;

W. E. Lawence Manager.
Louis Auer & Co., Second Ward, Bank Building

Milwaukee, Wis.
ORAZ 

ANTONI SCHERMANN 
Ajencja Polska 53 Bradley i Noble

CHRONICZNEs&jSSS 
raźniejsze z wszystkich 

k.iążek — „Zwyczajna mowa domowa 1 "„."'’.j'.j'J', sensie lekarski-sm, ■■ —blizko 1,000 stronnic, 200 ilustracyi, 
przez dra. E. B. Foote, z 120 Lexington Ave. N. Y. Na
bywcy tych książek są wolni do narady ich autora w 
osobie albo darmo przez pocztę. Cena przez pocztę 
$ 3,25 z sztandarskiego wydania, albo $ 1,50 za po
pularne wydanie które zajmuje wszystkie i te same 
Srzedmioty i ilustracye. Dla zadowolnionych tablice armo. Agentów potrzebujemy.
MURRAY^ HILL PUBLISH’G CO., 129 East 28 Si N Y

Kolej północno-zachodnia Chicagoska. 
The Chicago & North-western Railway 
obejmując w swój zakres wszystkie linie kolejowe pro
wadzące ku zachodowi i północno-zachodowi wraz z 
liczneml rozgałęzieniami tejże, łączy Illinois z stanami 
Wisconsin, Michigan, Iowa, A.innesota, Nebraska, i 
California z zachoc.niemi terytoijami.

Omaha and California line.
jest najwygodniejszy, oraz najkrótszą i dotyka niemal 

c wszystkie znaczniejsze miasta i osady w północno-za
chodniej częóci Illinois, Iowa, Dakot.., Nebraska, Wyo
ming, Colorado, I tab, Nevada, California, Oregon, 
China, Japan i Australia.

Chicago, Madison and St. Paul line, 
jest to krótka kolej prowadząca do północno zachodnie
go W isconsin i Minnesota także do Madison, 8t. Paul, 
nichoiSnich 1 wszystkich stacji poinocno-

Winona and St. Peter line.
jest jedną drogą do Y/inona, Rochester, Owatonna, 
Mankato, St. Peter, New Ulm i do wszystkich stacji po
łudniowej i centralnej Minnesota.

Green Bay and Marquette line.
j68J< Jedną drogą do Janesville, Watertown, Fond Du Lac, 
Oshkosh, Appleton, Green Bay, Escanaba, Negaunee, 
Marquette, Houghton, Hancook i do całej okolicy je* 
ziora Lake Superior Country.

Freeport and Dubuque line.
Jest jedyna droga do Elgin, Rochforth, Freeport i do 
wszystkich stacji na drodze do Freeport leżących.

Chicago and Milwaute line.
jest to dawna droga po nad brzegami jeziora, która doty
ka Evanston, Lake Forest, Highland Park, Waukegan. 
Racine, Kenosha aż do Milwaukee.

Pullman Palace Cara,

za m^rnijt >pUą. * kolejna pomiędzy Chicago, 
St. Paul, Milwaukee albo miedzy Chicago ‘ Winona.

W Omaha łączą się >J?s"“1„WwS.zvHtkf<.hkolei Union Pacific R- b. do wizystklth ntacji nad 
rZekVIMiuP°&y^ ^wschodnich Inb połud. 
niowych okolic odchodzą pociągi w sposób następu-

yj)o Council plu^9i t>maka i California wagona
mi do przespania Pulmana wprost do Council Bluffs 
dwa razy dzienni;-.

Do St. Parł i Mineanohs także dwa razy dziennie 
z przyczepionymi obu pociągów wagonami Pull- 
mana.

Do Green Bay . Lake Superior dwa pociągi dzien
nic z wagonem Pullmana aż do Marquette.

po Milwaukee cztery p© iągi dziennie, z pokolem 
bawialnym w dzień a wagonem do przespania Pull
mana przy pociągach nocnych. . wfłDo Sparta i Winona dziennie jeden pociąg z wa
gonem do przespania Pullmana. dziennieDo Dubuque przez Freeport dwa pociągi dziennie 
z Pullmana karami w nocy. <lwa
ciąg? dzVmS'z ^mfTnuVana afi do Me George 

IOWDo Slu'T City 1 Yankton dwa. pociągi dziennie 
z wagonami Pullmana aż do Mlaourl Valley Junction.

Do Lake Geneva cztery pociągi dziennie. 
Do Rock-Cora, sterling, Kenoaha. Janesville 

mleć od dwóch do dzies eciu podągOw dziennie 
Offisy tój kolei sa:

Nr. 415 Broadway w Nowym Yorkn -‘ni s o.Bostonie; Nr. 2Ó3 Farnham str w Omal. 5 State str. w 
gomery str. w San Francisco f^ fiWĆ Nr' 121 Mon'- go. Kinzie atr. Depot corner W n-i ?rk 8tr- w Ch*ca- 
Wellsstr. Depot comer Weil and nnd clark »tr; Względem biiiszvch info.„La„ Kinzie str.W. H. STENEt£ f°riaacj‘trzeba zelosić sie do: 
generalny agent ’ MARWIN HUGHITT,

Aw Chicaao 8e“- 8uP’t
—■ w Chicago.

uumenItyVimsvh’.W’F “łeprzysytającym zaraz pro 
iako na oEu?* Ś,ylko )c5cn nł’nicr nie 
Lstrniu pmnim-eratj P;,,“

DR JAMES.
Spitak ii 

F Zakład
lekarski MS# na rogu Franklin

! 1 IPasńini/fon wZ.
w CHICAGO
t)d państwa zatwler- 

dzony, aby wszystkim 
sekretnym i cbronicz-

. ,S '/> 7 ’ chorobom wystę-
w rozmaitych 

ormach uieńć pomoc. Jest wiadomo w mieście, że 
Dr. Jamls już od 24 lat w tym zawodzie pracuje i wy
robił sobie imię. Wiek i wieloletnie doświadczenie 
robią go pewnym i doskonałym w leczeniu chorób sy- 
filistycznych. Chorobv płciowe, słabości urynowe, noc
ne polucje, Wszystkie Słabości nerwowe, wyrzuty skórne 
i t. d, leczy w krótkim czasie i przez najlepsze dotąd 
znane lekarstwa. Wydał książkę opisującą wszystkie 
wyżej wymieniene choroby, którą możun w ofisic dos
tać darmo, albo pocztą za nadesłaniem 10 cent. Da
my, które żądzją delikntnego obchodzenia się jako też 
stół i mieszkanie, mogę takowe otrzymać za ustnem 
lub piśmiennem zgłoszeniem się. Wszystko dzieje się 
sekretnie. Dr. James ma 20 pokoi i parterów. Frzy 
odwiedzćniu spotyka się tylko z samym doktorem. 
Zastać go można od 9-tej rano po do 7-mej wieczorem 
w niedzielę od 10—12.

Rady lekarskie udziela się ustnie albo piśmiennie 
bezpłatnie.

Dr. A. Jakubowski
Leczy choroby wewnętrzne 

i zewnętrzne. 
Biednym udziela rady bezpłatnie. 

Office (nowy numer:) 
690 Milwaukee Ave. 

Chicago - - III

Po $1OO.
Można kupić wyborne loiy jeden block od depot w 

LaGrange.
płaci się gotówkę, resztę $ 5 miesięcznie. 

Miejsce to można zobaczyć z wolnem przejazdem. 
Pociąg Excursion odchodzi tam w każdy 'piękny 

dzień o 10 godż.przed południem, i o Iszej i 4tej pópołud.

LA (jr.RANGr.Ejest całe odlegle siedm mil od Chicago, prawie w pół 
drogi pomiędzy Chicago a

DOWXER 8 GKi>VE
na C. B. Q. kolei żelaznej, w najpiękniejszem poło
żeniu około Chicago, otoczone zaroślami i pagórkami 
liczące 1000 mieszkańców i szybko wzrast ijące, ma 
już kościoły, szkoły i sklepy,

Pociągi chodzą, na których jeżdźać można po 10 
centów a wkrótce będzie można po ó cent. Jechać 
można co godzinę.

Hipoteka czysta będzie dostaw.’oua każdemu ku
pującemu.

1BA BROWN,
142 Lasallc Str, laba 4.

AMERYKA
D i a z, prezydent Meksyku, 

wysyła swe wojsko do granicy 
Stanów Zjednoczonych nad rzekę 
Rio Grande. Z tego wznosić mo
żna, że stosunki Stanów Zjedno
czonych z Meksykiem z powodu 
przekroczenia wojsk naszych na 
terytoijum meksykańskie bardzo 
są naprężone; i prawdopodobnie 
ztąd wojna wywinąć się może, 
jeźli sprawa ta drogą ugodową 
załatwioną nie będzie.

— Na kongresie w Washington 
dnia 22 list, przeznaczono $ 175, 
000 na koszta wystawy w Paryżu.

— W Chicago zbankrutowały 
w przeszłym tygodniu dwa banki: 
trzeci narodowy i centralny naro
dowy.

— Wybuchły ogień w New 
Yorku dnia 21 bm. zniszczył przy 
Leonard ulicy pod No. 18 skład 
bławatuy. Straty jest r.a $ 125, 
000, pokryte asekuracyą.

— W Columbia, Południowej 
Karo:inie, Neger chcąc skraść bia- 
łćj dziewczynie całusa, został przez 
nią na miejscu zastrzelony.

— Podczas okropnćj burzy, 
srożącej się dnia 24 bm. na ocea
nie Atlantyckim, zatopił się okręt 
wojenny Stanów Zjednoczonych 
„Huron", dwie mile od atlantyc
kiej wyspy \’o. 7. Na okręcie 
znajdowało się 134 osób, z któ
rych tylko sześć się wyratowało.

— Z Richmond, Va. donoszą 
pod dniem 24 bm. o nadzwyczaj
nej ulewie, jaka nastąpiła w ca- 
łćj zachodniej części Virginii, któ
ra trwała 48 godzin. Wszystkie 
drogi kolei żelaznej woda zni
szczyła, mosty na rzekach Jack
son i Rivanna pozrywała a nawet 
słupy z drutami telegraficznemi 
zniszczone zostały. W Danville 
rzeka Dan tak wylała, że wszy
stkie di.-my w dolinach wzebrala.

samem mieście Richmond wo
da narobiła szkody na $ 100,000. 
Również w Chambersburg, Pa. po
wódź narobiła szkody na $ 30,000.

Trudności wydawania 
czasopisma polskiego 

w Ameryce.
Z boleścią przychodzi nam donieść

upadku pisma polskiego w Ameryce, 
wychodzącego w Brooklynie pod 
tytułem „Kurjer Nowojorski14. Jestojuź 
z rzędu piąte czasopismo upadające w 
New Yorku. Winniśmy dzieiajszemu 
nieboszczykowi poświecić kilka słów 
uznania, ponieważ walczył on z nad- 
zwyc aj nem wysileniem, aby ustalić swą 
egzystencyą. Z tego powodu rodacy 
przekonać się mogą, z jakiemi trudno
ściami, z jakiem poświęceniem i wy
trwałością każde czasopismo w Amery
ce walczyć musi.

Po upadku czterech poprzednio w 
Nowym Yorku wychodzących czaso
pism polskich, zawiązało się towarzy
stwo akcyjne, które przedsięwzięło no
we wydawać pismo pod nazwą „Ku- 
rjer Nowojorski44. Pod czas jego wy
dawnictwa akcyonaryusze zamiast odbie
rać jakąś dywidendę od włożonego ka
pitału, zmuszeni byli ciągle dokładać, 
aż wkońcu wszyscy zniechęceni od te
goż wydawnictwa odstąpili. Następnie 
jeden z tych akcyonaryuszów p. T. Ja 
nicki objął wydawnictwo i przybrał 
jeszcze dwóch rodaków do spółki, lecz 
ci widząc, iż dochód nie może po
kryć kosztów wydawnictwa, ze spółki 
wystąpili. Pozostał więc tylko p. T. 
Janicki. Pomimo że z żelazna wytrwa
łością pracował, sam redagował, żona i 
dzieci czcionki ustawiali, dochód z pre
numeraty niemógł pokryć kosztów druku, 
papieru it.p. rzeczy. Polacy w N. Yorku 
usilnie się starali to pismo utrzymać, 
płacąc rocznie (pół formatu Gaz. Pol.) 
trzy do’ary, lecz niestety i to od upad
ku uchronić go nie mogło. Wskutek 
powyźćj wymienionych trudności, t. j. 
z przyczyny małój liczby prenumerato
rów, p. Janicki zaprzestał wydawania 
„Kurjeru14. Będąc człowiekiem nieska 
zitelnym i honorowym, w rozesłanym o- 
kólniku jprzyrzeka p. Janicki zwrócić 
P'eniądze tym, którzy naprzód za Kur 
Jera popłacili, i zarazem uprasza tych, 
którzy zaieg}ą prenumeratę są winni. 1 
® r}chłe uiszczenie się. Taka wspania 

®myślność winna być wynagrodzona, dla 
go niech p. Janicki przyśle imiona tych 

prenumoratę "“P™0 “Pł“C0^ 
kcyi Gaz. Pol. Prag°ie> ‘Reda- 
przesyłać im be 1^^“ Kurjera’ ' 
czasu bezpłatnie Gaję Po°™°neg°

Również w przeszłym tygodniu o 
Świadczył publicznie „Przyj-ciet Ludu“ 
że wskutek zatargów i obrachunków 
z wierzycielami drukarni, następne dWa 
lub cztery numera nie wyjdą. —

Oby sie raz Polacy w Ameryce 
otrząśli z oziębłości co do piśmienni- 
otwa i zamiłowali je serdeczniej. Gdy
by bowietn nie ta oziębłość i ospałość 
rodaków na8zyCh w Ameryce względem 
piśmiennictwa poi8kieg0j nicupadałyby 

' nie tylko kilka ty- 
1 ’-'’■denną mielibyśmy 

Od 5Vas t0) rodacy, 
- - —popie—
pod lepszą redakeya

T. Gallus,
Polski maszynista naprawia rozmaite narzędzia, 

jako to:
M/.SZYNY DO SZYCIA, Fi ANTY, REWOLWERY 
ZAMI, wszelkie ZEGARY, NACZYNIA blaszanne 
do kuchni i t. p.

ma
Skład Pieców,

z wszclkiemi kuchennemi NACZYNIAMI

No. 46 Bradley Str.
W bliskości Noble Str. Chicago II) 

ROZMAITOŚCI.
- Z JFarszawy piszą do Dziennika 
Polskiego: Dziwne rzeczy dzieją się na 
świecie. Niedawno pisma donosiły o 
strachach w domu nr. 9 przy ulicy Dłu
giej, dziś znowuż dowiadujemy się o ta 
jemniczem tłuczeniu szyb w jednym z 
domów położonych przy ulicy Obożnej. 
Dom ten spokojny z pozoru nawidzany 
jest przez jakiegoś „ducha14, który od 
trzech tygodni wybija szyby w niedo- 
cieczony do tej chwili soosób. Nie po
maga czujność mieszkańców podwojona 
pewną obawą, jaką przejmuje nas za 
zwyczaj wszystko, tak zwani stróże 
bezpieczeństwa publicznego alias poli
cjanci wytężają swe władze umysłowe, by 
wykryć niewiadomego „burzyciela po
rządku publicznego44. Wszystko jednak 
napróżno. Dom stoi milczący i jakby 
pewien siebie, a od czasu do 
żadnej widocznej przyczyny 
któraś szyba to na dole, to 
pierwszem piętrze. I to tak 
tygodni, a szyb stłuczonych 
już do sześćdziesięciu! Nie
wprawić w zamyślenie i rozbudzić uwa
gę spokojnych mieszkańców? To też 
ływe z.ajęcie panuje w dzielnicy ulic O 
boźnej i Formańskiej (dom, o którym 
mówimy, położony j«st przy ulicy O- 
beźnej, nie dochodząc Furmańskiej, po 
lewej stronie). Wszędzie niemal głoś
no rozprawiają o tajemniczym domu, a 
gorbwsi po parę razy na dzień przy
glądają mu się i nie rzadko w ich o- 
czach tłucze sie szyba jedna i druga 
Widocznie... „« raszy“ w tym domu 
Że jedtrak wiek XIX ma to do siebie, 
że szczególniejszą uczuwa antypatję do 
pewnej kategorji cudów i strachów, 
których często pakuje... do kozy. Więc 
patrzmy i czekajmy, czyli tutaj roz
wiązanie nie bedzie podobne. W każ
dym razie trudno odgadrąć powody te
go upartego tłuczenia szyb. Niektórzy 
przypuszczają, że powodem tutaj mo
głoby być usuwanie się fundamentów, 
naoczni jednak świadkowie zapewniali 
źe tak nie jest i że dom cały stoi zdro
wy i trwale.
----- Z miłości. Pewien chłop w 
Topolya na Węgrzech, odgryzł nos 
swojej żonie. Oskarżony przez nieszcze 
Śliwą oszpeconą kobielę, i stawiony 
przed sądem, tłómaczył się, źe uczynił 
to jedynie „z miłości44 —— żeby się 
kto inny w niej nie zakochał. Żona po
przestała ta tem wyjaśnieniu, sąd więc 
zmuszony był powstrzymać dalsze do 
chodzenie----- i odtąd zawsze to stadło
małżeńskie żyje w najlepszej pomiędzy 
sobą zgodzie, równie szczęśliwie jak da
wniej o jeuen t/lko nos uboższe.

— W szpitalach turecki :h 
czynnym jest pomiędzy innymi lekarz 
Grabowski z Poznania.
— W Bordeax umarła w tych 

staruszka 117 lat mająca. Annis Dagnon, 
która przeżyła 17 rządzców kraju po
cząwszy od Ludwika XV,
— I s k e n d e r b e j, który według 
Fremdenblattu ma zostać dowódz- 
eą legii polskiej, nazywa sie właściwie 
1’owaruicki. Jest wychodźcą z roku 
1&46-, odbył kampanią krymską w sto
pniu oficera, następnie jako rotmistrz w 
pułku kozaków otlomańskich, podał sie 
w r. 1863 -do dymisyi i wziął udział w 
powstaniu. Po upadku tegoż wrócił do 
Turcyi i zajmował się inżynieryą cywil 
ną.
— Złote myśli. W roku przy

szłym przypada, jak to już donosiliśmy, 
pięćdziesięcioletni jubileusz literacki J. 
I Kraszewskiego. Wielu wielbicieli je 
go talentu przygotowuje już dzieła i 
różne pamiątki dla okazania czci i 
złożenia hołdu wdzięczności ze swojej

POSZIKIWAME.
Panowie, Wawrzyniec Kiedrowicz 

z Kosobud z Chojnickiego powiatu, i 
Teodor Wnuk Lipiński, ze Swornygac, 
z tego samego powiatu racza sie zgło
sić w ich własnym interesie do Jo: efa 
Gillmeister.

No 509 Noble St. Chicago Ills.

Korespondencje Redakcyi.
Jeśli kto chce mieć umieszczone 

jakie ogłoszenie, poszukiwanie lub jak 
artykuł w Gazecie Polskiej, a wie' 
gdzie sie znajduje Redakeya tej
że Gazety, powinien wprost do Reda- 
kcyi przynieść lub przysłać swe ży
czenie a nie za pośrednictwem innego 
pisma powoływać do przedrukowania, bo 
to jest ubliżeniem i sobie lekceważeniem 

Redakeyi Gazety Polskiej.

NA GWIAZDKĘ.
Kto sobie życzy małą przesyłkę 

pieniędzy posłać do swoich krewnych 
w starym kraju, proszę się zgłosić do 
mnie zawczasu, żeby swoim krewnym 
zrobić małą uciechę na Gwiazdkę.

‘ ANTONI SCHELMAN
Passage and Wechsel bussiness. 
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z przesyłką pocztowa c.......................
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Antoniusza c..................................
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331 ____ 4 - ______________________
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f *>> KS dziennie może zarobić Agent, przy
'SM* JitabO sprzedawaniu naszych obrazów •
Chromo, Pastele i podarkowe Dewizy, Książki obrako 
we, Transpareta, Obrazkowe i Chromo Bilety. 100 ga
tunków. wartocl $ 4, przesyłamy za 75 centów, llustro 
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